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00 tys. żołnierzy włoskich stoczyło krwawą bitwę.—5 tys 
abisyńczyków poległo.—Bombardowanie miast trwa 

<V/łosi chcą odciąć Abisynią od linji kolejowej 
1 . Paryż, 4 października. 
ir^AT) WIECZOREM NADESZŁA 

cowa Po|D PARYŻA Z RZYMU NIESPRAW-
rty do „H20NA WIADOMOŚĆ O ZAJĘCIU 
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Rzym, 4 października. 
"'"AT) Prasa ogłasza urzędowo, że 

ckgu dnia dzisiejszego 
ojska w ł o s k i e z a j ą ł y 

Adigrat. 
r zeciwnle, wzięcie Adui nie zostało 
%chczas urzędowo potwierdzone, 
edług ostatnich wiadomości natarcie 
w włoskich na Adue wzmagało się 
.cłagu dnia dzisiejszego coraz bar-1 

*ej. Adigratu broniły nieregularne o d ' 
^apuro pffz'ały tubylców, które po pewnym 
o źycia,»orze wycofały się do Adui. Adigrat 

V w stosunku do granicy włosko-
^-oisyńsklej na tej samej linii co Adua. 

Londyn, 4 października. 
f . ° Przebiegu walk wczorajszych, 
; 0 r e miały doprowadzić do zajęcia-
rzez Włochów Adui podają następu-

z \ szczegóły: 
Wojska włoskie, które posunęły się 
c '3gu pierwszego dnia 

20 kilometrów n a p r z ó d , 
ozpoczęły dziś od samego rana gwał-

r ™ n y atak na całym froncie. Atak pro 
paazony był orzez samoloty i ciężka 

Z drugiej strony oddziały włoskie 
które wyruszyły z Damkali. zajęły 
Musa-Alli i zmierzają w kierunku gra­
nicy Somali francuskiego z niewątpli­
wym zamiarem 
ODCIĘCIA ABISYNJI OD LIN.P KO­

LEJOWEJ. 
wiodącej z Dżibuti. Na granicy Somali 
nawiązane zostały również utarczki, 
co do których jednak brak narazie bliż 
szych szczegółów. W dotychczaso­
wych walkach 
ZGINAĆ MIAŁO OGÓŁEM 5000 ABI­

SYŃCZYKÓW. 
Oczekiwane są nowe ataki powietrzne. 
Wojska abisyńskie zestrzeliły dziś pod 
Adua jeden z samolotów włoskich. 

Rzym, 4 października. 
(Pat) — Według informacyj Havasa 

pierwszem zadaniem armji włoskiej było 
osiągnięcie linji Aksum-Adua-Adigrat, 
równoległej do granicy. Włosi posuwali 
się trzema kolumnami. W awangardzie 
szły oddziały tubylczej kawalerji z Ery­
trei. Następnie podążała piechota, wspie 
rana przez lekkie tanki. Włosi już wczo 
raj zajęli wzgórza: Darotache, dominują­
ce nad Aduą i Aksum. 

Ataki lotnicze 
Diredana, 4 października. 

(Pat) — Reuter donosi, że samoloty 
włoskie bombardowały drogę z Mussa-
Ali do Dcssie. Plemiona Danakil, które 
nigdy nie widziały samolotów, są.ogar­
nięte paniką. 

91 zĄ 
macji zM 
przez P. 

s Ł i e Y A 0 r a z tanki, sródmiei* 100 tysięczna armja włoska stoczy 
C L Ę I K ^ walkę 

, FI „a 4 m POD ADUA I ADIGRAT. 
^uszając wojska abisyńskie do cof-

i<}cia sie-

' ^ / A d u ą i Aksum"" oddziały włoskie 
'poniosły 

ZWYCIĘSTWO NA ARMJA RAS 
SEJUMA, 

R R Z Y T Z Y A J , Z A L Ę C . , U wzgórz 
II-go LisWniosfy 

Abisyjfozycy sfawiaią zaciekły opór 
W o j s k a N e g u s a p r z e s z ł y , p o d o b n o g r a n i c ę E r y t r e i 

i z a j ę ł y p o s t e r u n k i w ł o s k i e 
Londyn, 4 października 

(Pat) — Reuter donosi Z Addis Abeby: Podczas gdy Ras Sejmu stawia 
opór Włochom w Adui, Ras Sajenu posuwa się ku północy na zachód od Adui, 
w kierunku Agordat na czele 12 .000 ludzi. Jego straże przednie przeszły podob­
no granicę Erytrei i zajęły parę posterunków włoskich. Pewna ilość żołnierzy tu­
bylców z Erytrei i Somali, przeszła na stronę Abisynji. 

Paryż, 4 października. 
(Pat) — „Paris Soir" donosi z Addis Abeby, że abisyńczycy wydali bitwę 

wojskom włoskim w okolicach Maiborca. Ras Seum czuje się zmuszony do ewa­
kuowania pozycji naskutek ataków lotniczych. Ma on nadzieję, że cofnie się ze 
stosunkowo nicwiclkicmi stratami. — Abisyńczycy wycofują się szybko na Aga­
mę. Po obu stronach, straty są bardzo znaczne. 

W 
C o sie; d z i e l e w A d d i s A b e b i e ? 

Addis Abeba, 4 października francuskie kończą już budowę schronów 
(PAT) Specjalny korespondent Ha- Cesarz polecił administracji robót pub-

vasa podaje, że cudzoziemcy w przewi- licznych wykonać uliczne schrony pod-
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dywaniu bombardowania z samolotów Z I E M N 

podjęli szereg zarządzeń. | kój. 
Poselstwa niemieckie, angielskie 

Ludność stolicy zachowuje spo 

Addiŝ Ibeba, 4 pażdziern. 
(Pat) — O operacjach wojennych 

ogłoszono dziś wieczorem następujący 
komunikat: 

Ataki lotników włoskich miały miej­
sce w pobliżu miejscowości Walkait i J a 
madja. nad rzeką Jedje. Przy tych ata-
koch zostały zabite trzy osoby, ranio­
nych 6-

Bomby wymierzone były w stacje te 
legraficzne. Na froncie prowincji Oga-
den lotnicy włoscy rzucali również bom 
by na Korahi i Gerlogubi, Czy ataki te 
pociągnęły za sobą ofiary w ludziach — 
dotąd nie ustalono. Lotnicy włoscy zrzu 
cali też ulotki w języku emhari. 

Włoski komunikat wojenny 
Rzym, 4 października. 

(Pat) — Ministerstwo prasy i propa­
gandy ogłosiło następujący komunikat: 
wczoraj o godz. 5 rano, dywizje armji 
włoskiej, czarnych koszul i wojsk tubyl­
czych, przekroczyły granicę pomiędzy 
Barrachit a Meghec. Po usunięciu poste 
runków przeciwnika, które nie były wca 
le wycofane, wbrew zawiadomieniu o 
tem Genewy, kolumny włoskie wkroczy 
ły na trudny teren zagłębiając się prze­
ciętnie na odległość 20 kim. od granicy. 

Opór wojsk abisyńskich nie dopro­
wadził do starcia. Ludność oczekiwała 
na zbliżające się wojska włoskie, powie­
wając białemi chustkami. Intendentura 
wojskowa przystąpiła niezwłocznie do 
rozdania żywności ludności, która znaj­
dowała się w niebywałej nędzy. 

Samoloty dokonały trzech lotów wy­
wiadowczych poza Macelle i rzekę To-
cazze. Inne eskadry lotnicze rzucały 
odezwy do ludności. 

Dwie eskadry bombowe, które były 
gwałtownie ostrzeliwane ogniem karabi 
nowym i artyleryjskim, zbombardowały 
abisyńskie siły zbrojne pod Aduą i Adi­
grat. — Wojska spędziły noc na zaję­
tych pozycjach, o świcie zaczęto posu­
wać się naprzód na całym froncie. 

Nowe propozycje Mussoliniego 
Rzym golów do podjęcia pertraktacyj w sprawie Abisynii 

4 Londyn, 4 P A Ź D Z I E R N I K A . 

« A A . — Ambasador włoski w Londy-
• r iHwł r a n d i odwiedził dziś popołudniu z 

E 7 8 n c ' i n i cjatywy ministra spraw za-
BN¥ K r i n V c h s h S a m u e l a Hoare. Fakt tej 
W ^ ^ y t y ' podjętej z inicjatywy włoskiej, 

IA • ł°' a * D c w n e zainteresowania i roz-
• W S ^ D O ł domysły. Wizyta zrodziła nawet 

J / 2 ' O S K I , 2 e Mussolini, prowadząc z jed-
,\e) strony swą ofensywę, z drugiej wy-

i *AŁ JEDNAK RZEKOMO Z PEWNE-
12-<\ MI PROPOZYCJAMI, 

! e *w Londynie przedłoży Grandi, zaś ló 

19 i 64. 

w 

nych, przeciwnie, twierdzą, że wizyta ambasador Grandi, sprowadzają się do 
Grandi'ego nie posiadała większego zna 
czenta, a ambasador włoski na podsta­
wie szczegółowych instrukcyj, otrzyma­
nych z Rzymu, uzupełnił swe wczorajsze 
informacje o powodach 

PODJĘCIA PRZEZ WŁOCHY 
OFENSYWY, 

nadając zresztą wystąpieniu włoskiemu 
interpretację, którą w Foreign Office 
uznać miano za mało przekonywującą. 

.Paryżu Derutti. Brak jednak potwier-
e n i a tych pogłosek. W kołach oficjał- ąre poczyni! z 

Londyn, 4 października. 
(Pat) — Sugestje, jakie w toku swej 

dzisiejszej rozmowy z sir Samuelem Ho-
polecenia Mussoliniego^ 

następujących zasadniczych postulatów: 
1) sytuacja strategiczna w Erytrei 

wymagała w celach samoobrony, wystą­
pienia wojsk włoskich. 

2) Fakt podjęcia ofensywy nie po­
winien przeszkadzać prowadzeniu przez 
głównie zainteresowane trzy mocarstwa 
dalszych rokowań, aby 

UDAREMNIĆ ROZSZERZENIE SIĘ 
KONFLIKTU POZA AFRYKĘ. 

3) Mussolini gotów jest uczynić 
wszystko, co jest w jego mocy, aby zlo­
kalizować konflikt. W tym celu Musso­
lini proponuje podjęcie przez Francję, 
Wiochy i Wielką Brytanję, rozmów, ce­

lem równoczesnego przeprowadzenia 
DEMOBILIZACJI NA MORZU 

ŚRÓDZIEMNEM. 
4) Mussolini nie ma zamiaru porzu­

cać rady Ligi Narodów, chyba że posu­
nięcia członków rady Ligi, skierowane 
przeciw żywotnym interesom Włoch, 
zmuszą go do tego. 

5) Mussolini uważa za pożądane, aby 
W. Brytanja, Francja i Wiochy, ponow­
nie podjęły rokowania celem uwzględnię 
nia słusznych interesów włoskich \r Abi­
synji, przy równoczesnem zagwaranto­
waniu również interesów innych mo­
carstw na tem terytorjum. 



„REPUBLIKA" nr. 274. Sobota, 5 października 1935 r, 

Na wypadek wojny w Europie L 
Anglja posiada dostateczne środki na przywrócenie pokojiiąc 
Londyn porzuca stanowisko izolacji polityczne 

Londyn, 4 października, stan rzeczy rada Ligi. Premjer Baldwin 
t P A D Reuter donosi: I stanowczo przeczy twierdzeniu, jakoby 
Przemawiając w Bornemouth na W. Brytanja nie poinformowała Włoch 

kongresie konserwatystów, premjer o swojem stanowisku. Od pierwszych 
Baidwin poświęcił swą mowę wyłącz- ' dn i kryzysu często i stale utrzymywa­
nie polityce zagranicznej, przyczem n a ' 
wstępie wystąpił stanowczo przeciwko 
teorji izolacji politycznej Wielkiej Bry­
tanii. Baldwin oświadczył: Nie wątpię, 
że, gdyby cały świat należał do Ligi Na­
rodów i gdyby Istniała wola przeszko­
dzenia wojnie, Liga Narodów mogłaby 
wojnie zapobiec. 

Nadejdzie, być może, chwila, gdy w y ­
darzenia odbiją się na całem imperjum 
brytyjskiem. Nie możemy sobie pozwo­
lić na to, aby nie spełnić nasze] roli w 
Europie. 

Niema I — mam nadzieję — nie bę­
dzie nigdy nieprzyjaźni narodowej po­
między Wielką Brytania a Włochami. 
Pragnę oświadczyć wyraźnie, że rząd 
W. Brytanii nie miał i nie ma zamiaru 
prowadzenia samodzielne] akcji w zatar­
gu wiosko - abisyńskim. Apeluję do 
Włoch nawet dziś leszcze — mówił 
Baldwin — aby 

POWSTRZYMAŁY SIĘ OD AKCJI, 
kt('ra utrudni zadanie rady Ligi Naro­
dów. 

Zkolei premjer wyraził uznanie dla 
lokalnego poparcia, którego doznaje 
Wielka Brytanja w Genewie ze strony 
przedstawicieli wszystkich części im­
perjum i wszystkich części świata. 

O ruchach wojsk w Abisynji i ata­
kach loniczycli Baldwin nie chce mó­
wić. O wytworzonej sytuacji mówić bę­
dzie jutro Genewa. Nic można więc — 
oświadcza — przesądzać dziś, jak oceni 

liśmy kontakt dyplomatyczny. Nie mo­
żemy jednak — mówi Baldwin — pro­
wadzić polityki i osiągnąć swego celu 
przez same słowa. Rząd powziął decy­
zje co do najstosowniejszej linji poste-

W ł o s i , znajdujący się 
w e Francjś 

nie będą zmuszeni do udania 
s i ę na front 

Paryż, 4 października, 
iPat) — W odpowiedzi na zapytanie 

deputowanego, Gucrnu'a, co do informa-
cyj prasy o sytuacji włochów, premjer 
Laval oświadczył: Nie istnieje żadna kon 
wencja między Francją a Włochami, ani 
też pomiędzy Francją i jakiemkolwiek 
innem państwem, któraby zobowiązy­
wała znajdującego się we Francji cudzo­
ziemca do poddania się ustawom woj­
skowym swego kraju. 

„ L a b o u r P a r t y " potępia W ł o c h y 
za rozpoczęcie kroków wojennych 

Londyn, 4 października. | specjalnie w tym celu zwołanem posie 
(PAT) Rada narodowa ..labourzy- Idzenlu jednomyślną rezolucje, potępla-

stów", w której skład wchodzą przed- i jącą rozpoczęcie przez Włochy wojny 
stawiciele rady naczelnej związków za i wzywającą rząd brytyjski do natychidem na temat różnych ustrojów, doCJ" . 
wodowych, egzekutywy Labour Party miastowego przedstawienia oarlamen-J jąc, że Saszyzm może zwyciężyć &f: 3 9 
frakcji parlamentarnej Labour Party i iowi środków, jakie zostały i bedą Jesz Wielkie] Brytan]! tylko w Jednym ^ u w

1 S y n s 

rady naczelnej ruchu kooperatystycz- cze podjęte przez W. Brytanie celem Ipadku — gdyby zatriumfował kofl 
'nlzm. 30 1 / 

powania. MUSIMY CZUWAĆ, ABY P 
KÓJ ZOSTAŁ UTRZYMANY W EUR 
PIE. Ufamy w bezpieczeństwo zbiorot 
1 w l Igę Narodów, mamy w ręku najl 
sze środki, aby utrzymać pokój i p r z ^ . 
plęwziąć zarządzenia, gdyby pokój ^ >' 
chwilowo został naruszony. Nlg' p ( 

Baldwin popiera dozbrojenie WicU U z n a I 
Brytanji, szczególnie w dziedzinie lotfls p o d • 
twa. W żadnych okolicznościach foa , 
można pozwolić — mówił premjer ,j 
aby naród nasz nie miał zabezpieczę! ̂  «jj 
dowozu żywności zza oceanu. ^ z 

(Pat 

Premjer zakończy} ogólnym w y ł 

nego powzięła dzisiaj w Brinchton na 'ochrony pokoiu. 

Niemcy mają przyjść z pomocą Włochoi 
w razie zastosowania sankcyj przez Ligę Narodów. 

Narady Mussoliniego z ambasadorem niemieckim 

N lii 

ir 

Berlin, 4 październiki . 
(PAT) Mimo usU.^go akcentom :i;,ir 

swej neutralności v*obec zatargu w ł o -
sko-abisyńskici;o, prasa niemiecka tak 
w tytułach s w y c h do;iiesień. iak i w ko 
mentarzach, bez zastrzeżeń Dodkreśla, 
iż abisyńczycy stawiają wojskom wło­
skim zacięty opór. 

„Boersen Ztg." w y w o d z i : Działania 

chód włochów w pierwszym etapie bę­
dzie szczególnie szybki, zanim nie roz­
poczną się trudności terenowe. 

„Westfaelische Landesztg." oświad­
cza: W wojnie tej Niemcy sa widzami. 
Naród niemiecki oraz prasa nigdy nie 
zajmą stanowiska, które mogłoby przy 
nieść Rzeszy szkodę. „Chcemy poka­
zać naszemu wodzowi, że nie iesteśmy 

wojenne w pierwszym okresie rozwija] już dziecinnym i apolitycznym naro-
ją się, zgodnie z przewidywaniami: po- dem z czasów wojen burskich, który za 

Neutralność Hiszpanji 
W i o c h y z a w a r ł y t r a k t a t h a n d l o w y z M a d r y t e m 

Rzym, 4 października. 
(PAT) Mussolini i ambasador Hisz­

panii podpisali układ handlowy włosko 
hiszpański, mający na celu wzajemne 
uregulowanie sprawy eksportu i impor 
tu, co przyczyni się do ożywienia sto­
sunków gospodarczych pomiędzy obu 
krajami. 

Rzym, 4 października. 
(PAT) W tutejszych kołach praso­

wych wyrażane są przypuszczenia, że 
zawarcie nowego układu handlowego 

pomiędzy Włochami a Hiszpanią może 
mieć- dla Włoch poważne znaczenie w 
wypadku, gdyby Hiszpania ogłosiła 
neutralność i nie przyłączyła sie do e-
wentualnych sankcyj gospodarczych 
przeciwko Italii. 

Madryt, 4 października. 
(PAT) Prasa wszystkich odcieni Je­

dnomyślnie wysuwa pogląd, że Hisz­
pania powinna pozostać neutralną w 
konflikcie wlosko-abisyńskim. 

Życiorys Króla Abisynji 
Mając lat 17, był gubernatorem prowincji Si da me. — 
Walka o tron królewski.-Czy królowa została otruta? 

Tafari urodził sie w dniu 24 lipca! dniu. Ras Tafari nigdy nie obiał jednak 
1891 roku iako syn zarządcy prowincji 
ł iarra Makonenna. 

Gdy Ras Makonnen zmarł. Tafari 
udał sie do Addis-Abeby. Tu wstąpił 
do gimnazjum i nauczył sie Języka fran 
cusklego. Wkrótce zwrócił na niego u-
wagę Menelik II i z wdzięczności za za 
sługi, poniesione przez jego ojca. miano 
wał Tafariego, który liczył podówczas 
zaledwie 17 lat, gubernatorem Prowin­
cji Sidame. Jego wielkie zdolności or­
ganizacyjne, a w pierwszym rzędzie 
wysokie poczucie sprawiedliwości zje­
dnały mu wkrótce wielką popularność. 
Mając 22 lata został Tafari mianowany 
gubernatorem Harrau, tei samei prowln 
cji, którą rządził jego ojciec. 

Wkrótce zmarł wielki protektor Ta 
farPego, Menelik II. i na tron wstąpił 
wujek króla Lidy Ijasu. Bvl on maho­
metaninem i jedynym jego celem było 
ustanowienie w kraju przepisów maho-
metańskich. Między innemi wydał on 
nakaz, by cała ludność Harrau orzeszla 
na Islam. Gdy ludność sprzeciwiła się 
temu żądaniu. Ijasu zrobił za to odpo­
wiedzialnym Ras Tafari'ezo i zesłał go 

tego stanowiska, albowiem w między­
czasie l.iasu, na skutek wybuchu rewo­
lucji pałacowej, stracił tron. Tafari zo­
stał powołany do Addis Abebv. 

Tu ofiarowano mu koronę, jednak 
Tafari nie przyjął Je], oświadczając, i e 
jest Jeszcze za młody na to zaszczytne 
stanowisko. Królową została więc cór­
ka Menelika II, Zauditu, a iei siostrze­
niec, Ras Tafari, jako następca tronu, 
kierował główneml sprawami Daństwa. 
Ijasu począł wówczas niezadowolone 
sfery ludności burzyć przeciwko królo 
wej i następcy tronu. Dopiero oo czte­
rech latach udało się regentowi ująć w 
swe ręce Ijasu 1 osadzić go we więzie­
niu. 

Od tej chwili nic już nie stało na 
przeszkodzie Ras Tafari'emu w moder 
nizowaniu państwa. W czasie walk z 
Lidy Ijasu stwierdził Ras Tafari. jak 
wielkie straty powoduje okoliczność, ze 
nrmja jego nie ma odpowiedniego u-
mundurowania i uzbrojenia. 

Przedewszystkiem wiec wysiłki re­
genta poszły w kierunku zmodernizo­
wania armji abisyńskiej. Abisynja po­

za rzekomy opór do niewielkie! orowln częła kupować armaty, karabiny ma-
cii Kaffa, położone] na samem polu- szynowe, ciężką artylerie i wreszcie 

samoloty. Ras Tafari powołał lotnika 
molotów. Maillet zginął w ubiegłym ro 
molotów. Mailet zginął w ubiegłym ro 
ku w tragicznych okolicznościach, jed­
nak spełnił swe zadanie. Maillet wysz­
kolił pierwsze kadry pilotów ablsyri-
skich I założył szkołę pilotów. Równo 
cześnie organizował Ras Tafari admini 
stracie państwową, budując w pierw­
szym rzędzie szkoły i rozwijając gospo 
darstwo rolne. Walka z bandytyzmem 
dała również dodatnie wyniki. 

Wszystko znajdowało sie na jaknaj 
lepszej drodze, gdy w roku 1929 Ras 
Guska wzniecił rewolucje, chcąc opa­
nować tron. Rewolucja została stłumio 
na bardzo krwawo. 

W dniu 2 kwietnia 1930 r. zmarła 
stara królowa i Ras Tafari został wy­
brany „krółem królów". Przeciwnicy 
króla poczęli wówczas rozsiewać po­
głoski, że otruł on naumyślnie królową 
by prędzej uzyskać władze. Historja ta 
nie odpowiada jednak prawdzie i wy­
myślił ją pewien armeńczyk. który za 
nielegalny handel narkotykami został 
wysiedlony z Abisynji. Królowa zmar­
ła na chorobę cukrowa ł do ostatniej 
chwili życia była pod opielca lekarza 
francuskiego, Germaina. 

JNzin-
Gdyl 

C!>V od 

p a s d 
swąpowinność uważał za w s k a z ( ^ v L 
głośno manifestować jednostronne & J°« r tv 
patje, popełniając przytem bład o t ) \ a 1 0 ? 
że oświadczył się właśnie za str« q ^ 
słabszą, edną wszakże naukę należy I w X V 

becnie wyciągnąć, iż w życiu naród' sif.bi 

słowa nic nie znaczą, a argumentem Naród! 
cydującym jest Jedynie potęga pollt) się w ' 
na i militarna. paktu 

Paryż, 4 październik P a d -ku 
(PAT) Rzymski korespondent , J ^ ~ 6 w 

Temps" donosi, że w czasie r o z m f J L a ż a 

Mussoliniego z ambasadorem ntempfljc^ , 
kim von Hasselem omawiano stano' "aa 
sko, Jakie zajmą Niemcy w kouflW c ° u c 

włosko-ablsyńsklm. Według o o g l o s ^ ^ p 
kursujących w sferach dvolomatyM t 0 ( l ó

c ' ' 
nych, ambasador von Hassel zapev/f 1^ . 
miał Mussoliniego, iż Rzesza zachoruj. 
swe dotychczasowe stanowisko, t. 'Juch'^ 
czujnej neutralności, pozatem von n|reg u 1 

sel oświadczyć miał, iż w razie zaH 
sowanla sankcyj ekonomicznych w ( [p. 
sunku do Włoch na podstawie ucbw' T>op0f, 
Ligi Narodów, Rzesza niemiecka pf< 
cizie z pomocą rządowi włoskiemu. ; (P; 

2 tysiące oficerów francuskie j g 
chce walczyf po stronie Włosie u 

Rzym, 4 paźdz i e rn ika . .^^j 
(PAT) Opinja włoska ze s z c z e f j ^ ^ 

zadowoleniem powitała uchwale, z a | 
dłą na bankiecie francuskich oficer' ^ # j 
rezerwy, zrzeszonych w organiz^ 
„Front National", którzy postanowi 
zawiadomić premjera Lavala. że 2 1 

siące oficerów francuskich cragnie i 
tworzyć legion ochotniczy, abv nodj 
wództwem Mussoliniego spłacić dlf 
Marny. 

Komuniści przeciw Włochotf 
Nowy Jork, 4 październik' 

(PAT) Wczoraj wieczorem w M a ' ^ 
son Sciuare odbyło sie wielkie z c r o i ^ ^ * * 
dzenie. W uchwalonej rezolucji koirH'f D i 
ści nowojorscy przyrzekają popal*) U | 

Abisynji przeciwko Włochom. 

Proces morderców 
(F 

ś.p. m n. PlBracklif ,^ 
rozpocznie s i ę 18 listopada kim. 

Warszawa, 4 październ^ 
Dowiadujemy się, że proces dwi'11 

stu oskarżonych o współudział w za^J (j 
dowaniu ś. p. min. Bronisława P i e ^ ^ dz 
kiego, rozpocznie się przed warszaws^ ^.^i 
sądem okręgowym prawdopodobnie | t ; ^ 
dniu 18-ym listopada r. b. dziC ( 

W i P 
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grodów wystosuje ultimatum do Włoch 
opadając zaniechania walki i cofnięcia wojsk włoskich z Abisynji. — 

nowa depesza negusa nadeszła do Genewy 
D z i ś — h i s t o r y c z n e p o s i e d z e n i e L i g i 

rsc 
ABY t 
zbklrO Londyn, 4 października 
ku nalll ' ^ a t ^ — ^ dobrze podnformowa 
3 i przl^^ kołach politycznych oczekują, że 

.'erająca się jutro narada Ligi Naro 

NIE POWEŹMIE ODRAZU DECYZJI, 
pokój 

lie lot!? A J Ą C E J W Ł 0 C H Y Z A AGRESORA 
ciach ' Wdz iewane jest raczej, że rada Ligi 
emjer a r °dów wezwie obie strony najpierw 
•pleczfl zaprzestania walk i zażąda od Włoch 

j^tychmiastowego colnięcia wojsk włos 
n wy^ U 0 0 2 terytorjum abisyńskiego na okres 
>w, do ' U n f e w Pewne, ustalone odległości, 
ciężyć *b ^ kim. wgłąb od granicy włosko-
nym ^ Ryńskiej. W ten sposób, biorąc pod 
al kon"^*'^ dokonane już przez wojska abi-

:Vnskie cofnięcie się wgłąb Abisynji o 
™ kim., powstałaby strefa neutralna 

*dłuż granicy, ( głębokości 60 kim. Żą-
•dc rady Ligi Narodów posiadałoby 

CHARAKTER ULTIMATUM, 
^kreślonego co do czasu np. 48 lub 72 
fi0^iny. 

i j | T > c , " d y b y ultimatum zostało przez Wło-
W » My odrzucone, co do czego oczywiście, 
I I T I I c ' e m a n a i m n i e i s z e i wątpliwości, to wów 
l u * i dopiero na następnem posiedzeniu 
WSkaZlffl Ligi Narodów, któreby zwołano na 
onne d w ^ k l u b ś r o d ę ' P r z y s z t e S ° tygodnia, 

t } ^ałoby się stwierdzić ponad wszelką 
' w*tpHwość, że 

WŁOCHY SA NAPASTNIKIEM 
^obec tego przystąpić do określenia 

OH 

Genewa, 4 października, pesza, zmusza wojska abisyńskie do 
(Pat) — Sekretarz generalny Ligi \ obrony swego terytorjum — rząd abisyń 

Narodów otrzymał od cesarza Abisynji • ski ponawia zapewnienie co do swej 
depeszę, w której Negus, wskazując na chęci współpracy z radą w ramach pak-
wydarzenia, rozgrywające się pod Aduą j tu Ligi Narodów. 
stwierdza, iż Londyn, 4 października. 
WŁOCHY UNIEMOŻLIWIAJĄ POKO- (Pat) — W liście do wyborców, min. 

JOWE ZAŁATWIENIE SPORU. lEden oświadcza, iż w konflikcie włosko-
Mimo tej sytuacji, która, jak twierdzi de abisyńskim najistotniejsze znaczenie bę 

Ameryka strzeże swej neutralności 
S t a t k i a m e r y k a ń s k i e n i e b ę d ą z a w i j a ł y do p o r t ó w w ł o s k i c h 

' Waszyngton, 4 pażdziern. | ment stanu, że zażądał, by 3 kobiety i 6 
(Pat) — Sekretarz stanu Hull oświad, dzieci, znajdujące się przy amerykań-

dzie posiadało stanowisko Ligi Narodów 
i jej członków, którzy wykażą, czy pra­
gną poprzeć pakt Ligi. — „Uczynimy 
wszystko — powiedział Eden — by za­
pewnić pokojowe załatwienie konfliktu" 

Przez c a ł y d z i e ń 

g ł a d k o o g o l o n y 

Jj^kcyj, w "myśl art. 16-go paktu Ligi 

id o 
za stn 
należy i 
narodl 

iente i i i l .N a r o d v W ( A k c j a L i j { i N a r o d ó w oparłaty 
' ! , | « w razie wysłania ultimatum o art. U 

P*ktu Ligi, który przewiduje, że w wy-
:iernik*i p a^ku wojny lub groźby wojny, Liga Na 
dent ir°^ow

 m o ź e podjąć każdą akcję, jaką 
ro/mryS^* 2 1 Z a wskazana i skuteczną 
ntenrffc; DLA OBRONY POKOJU. 
StanO* ^ ^ d t o procedura tego rodzaju byłaby 

konfH^cv konwencii o środkach prewen-
p 0 gjoSj^ ' n ych przeciwko woinie, która to kon 

czył dziennikarzom, źe bacznie obserwu 
je położenie w Abisynji i gotów jest 
przedsięwziąć wszelką akcję, nieodzow­
ną dla zabezpieczenia neutralności Sta­
nów Zjednoczonych. 

Waszyngton, 4 pażdziern. 
(Pat) — Charge daffaires St. Zjedn 

w Addis Abebie, zawiadomił departa-

skiej misji religijnej w Addis Abeb'e opu 
ściły miasto najbliższym pociągiem. 

Nowy Jork, 4 października. 
(PAT) Amerykańskie towarzystwo 

nawigacyjne wydało rozporządzenie 
swym statkom, ażeby nie zawijały do 
portów włoskich. 

Sympatie Rumunii dla Włoch 
P r a s a żąda , a b y rząd s t a n ą ł po s t r o n i e Italfi 

Bukareszt, 4 pażdziern. • wobec Włoch. Dzienniki te zaznaczają, 
(Pat) — Cala dzisiejsza prasa, za- 1 iż zarówno wspomniana prasa, jak i jejj 

równo partyjna, jak i niezależna, za wy-, ataki na Włochy, nie mają nic wspólne-
jątkiem dzienników lewicowo-demokra-; go z narodem rumuńskim i jego uczucia-
tycznych,_ zamieszcza obszerne artykuły ( mi, — Ciekawe wytłomaczenie obronne 
w sprawie konfliktu włosko-abisyńskie-• go stanowiska Włoch znajduje „Drepta-
go, występując w sposób zdecydowany, tea", organ partji narodowo-chłopskiej, 
w obronie Włoch oraz podkreślając stwierdzając, iż akcja cywilizacyjna 
wielkie sympatie narodu rumuńskiego Włoch w Abisynji, leży w interesie de-
dla Italji. Niezależny „Universul" oraz niokracji. Pozatem „Dreptatea" twier-
narodowo-chrz«śt>ijąnska ...Tara Noastra' dzi, że Rumunia powinna jstąnąćtwjpbro 
atakuje pozatem ostro prasę t. zw. de- nie interesów Italji. 
tnokratyczną za jej wrogie nastawienie 

Mydłem do golenia Colgate goli się 
szybko przyjemnie i tanio- To my­
dło najwyższego gatunku otrzymuje 
Pan za niską cenę, dzięki czemu 
jednorazowe ogolenie kosztuję oko­
ło 1 grosza- Obfita piana tego my­
dła przenika do cebulki każdego 
włosa i zmiękcza go tak gruntownie, 
że ostrze ślizga się po policzku łatwo. 

M Y D Ł 0 D O G O L E N I A . 

COLGATE 

i p S i S B S , F l o t a francuska do dyspozycji Anglii 
ko t. Łatała " 

^ ' * presji wielkich 
B jeszcze przez Ligę Narodów 

rii. Walona ze względu na sprzeciw sze-

Z A m Rzym, 4 października, 
i A „ ( \ a ł ) ~ Baron Aloisi wyjechał dziś 

i n c h v J * > p o ł u d n ł u d o Genewy. . 
, p

 l r . Genewa, 4 października. 
;Iemu. ^ IP^ _ Dziś r a n o p r z y b y i do Gene-

(J y ,min. Eden. Premjer Laval spodziewa 
flCUSK'1 xv,st t u natomiast w sobotę rano. 

w ł J . w s °botę przed południem, odbędzie 
w i , l e . tylko poufne posiedzenie rady, ze­

branie z a j p u bliczne przewidywane jest 
* s o ° ° t ę popołudniu. 

mm 
ernika, 
szczęt! 

ałe, zal 
0,icc,'3. flittc drmme 

j s tano^ 
że 2 ] 

ragnie 5 
iv nodj 
acić dl' 
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p o w i e d z i a ł p a n 
Władysław do swej 
małżonki pokazujqc 
nowonabyły odbiornik 
Philipsa 44 A model 
1936 r. 

Decyzja gabinetu paryskiego o poparciu na Morzu Sródziemoem 
ran r» • f a r y ż ' 4 P ażdziernika. j sadorem włoskim, Ceruttim, wygłosił 2-] stjonarjusz rządu W. Brytanji. Wszyst-
ll/atj — Dzisiejsze posiedzenie rady godzinny blisko referat o sytuacji mię-1 wie wnioski premiera zostały przyjęte 

ministrów wywołało olbrzymie zaintere dzynarodowej, ze szczcgólnem uwzględ- jednogłośnie. Według informacyj, zebra 
sowanie w całem społeczeństwie francu nieniem wypadków w Afryce Wschód- nych w kołach politycznych, wnioski te 
skiem. Obrady rozpoczęły się o godzinie, niej oraz taktyki, jaką rząd francuski za idą po myśli depeszy, jaką Havas podał 
3 popołudniu i trwały do godz. 6.15. —; mierzą zastosować na gruncie genew-
Premier Laval, który przed posiedzę- (skim. Premjer Laval przedstawił rów-
niem odbył dłuższą konferencję z amba- nież projekt odpowiedzi na ostatni kwe-

Rozkaz do armii włoskiej w Afryce 
Król c h c e , M u s s o l i n i n a k a z u j e 

Rzym, 4 października. 
(Pat) — Wysoki komisarz dla Afry­

ki wschodniej, gen. de Bono, wydał do 
armji następujący rozkaz dzienny: 

„W twardej dyscyplinie i wzorowej 
cierpliwości czekaliście aż do dnia dzi­
siejszego. Dzień ten nadszedł. Król chce 
a Mussolini — minister spraw wojsko­
wych — nakazuje, 
ABYŚCIE PRZEKROCZYLI GRANICĘ. 

, a b y ś c i e p r z e k r o c z y l i g r a n i c ę 
Czując się dumny i zaszczycony z do-

dziś z Genewy o godz. 14-ej, depesza ta 
ma brzmienie następujące: 

„Genewa: — Minister Laval zapo­
znał ministra Edena z projektem odpo­
wiedzi rządu francuskiego na ostatni 
kwestjonarjusz angielski. Rząd francu­
ski wyrazi zgodę na bezpośrednią współ 
pracę francusko-angielską na Morzu 
Śródziemncm w specjalnych okolicznoś-

Zerwanie komunikacji telegraficznej 
pomiędzy Wiochami a Addis Abeba 

B u r z l l w a manifestacja 
w P a r y ż u 

toA-™ Paryż, 4 października. 
Ulan •• ' Wczoraj przed północą zgro-C i l ł o S'C na Wielkich Bulwarach kil-

Jet młodych ludzi, należących do ugru 
y n S Ł S I c ; u ; , a n Prawicowych, manifestując prze-
o p a d a kim e w e n t u a l n y m sankcjom antywlos-

zdz ie rż s t Policja aresztowała 8 osób. które na-
dwfc*1 i e z w ° l n i o r 1 0 -

. Nowy Jork, 4 października. 
W K ( P A T ) W ' c d n c ! z e s z k 6 1 l u d<>wych 

va Pief'^ dzielnicy Brooklynu doszło do bójki 
irszaws^ j^iędzy dziećmi włoskiem! i murzyó-
odobnic ' ] - e n » . Wkrótce potem na miejsce bój-

j l .przybyło przeszło tysiąc rodziców 
t ł z'cci, biorąc czynny udział w walce. 

Policji z trudem udało się rozpędzić 
walczących, 

m v ^ y * " ' 4 Października. 
A J 1 , . I iTL K o ™ u n i k a c j a telegraficzna 
Addis Abeby z Włochami jest przerwa­
na od Wczoraj, od godziny 9-ej wieczo­
rem, Jednakże zerwanie dyplomatycz­
nych stosunków dotychczas nie nastą-
piło. Tutejszy charge d'affaires Abisynji .najdzie" s ę w zupełnem bezpieczeństwie 

wodztwa, powierzonego nu nad wami,; c i a c h r z ą d f r a n c u s k i pozostanie wierny 
wiem, ze bczyc mogę na cnoty dowód- s w o i m d o w i ą z a n i o m , które nakazują 

j k a r n ° f r

! °dv,*&f szeregowych. p o s z a n o w a n i e w s z v s l k i c h artykułów pak 
S ? m o ? I e h . . M O M . c t r H d V 1 P ° s . w c - tu wraz z alinea 3 art. 16-go, jednakże 
wi . • f C Z O l ° " e P ^ y i W " 1 0 - rząd francuski wyraża życzenie, by po-
I walecznemu. Zwycięstwo, W £ p 6 ł P r a c a nie ograniczała się 
do którego zmierzamy, będzie miało: w y g n i e d o Morza Śródziemnego i by 
tem większą wartość, ze będzie to zwy- w d a i s z y m ciągu kontynuowane było po 
cęstwo nowej Italp faszystowskie,". j r o Z umienie i rozmowy, celem przeciw-

działania niebezpieczeństwu, jakie po­
wstać może w którymkolwiek-bądź punk 
cie Europy. 

Rzym, 4 października. 
(Pat) — „Lavoro Fascista", omawia­

jąc przebieg rokowań francusko-angiel­
skich, pisze: „Szefem rządu francuskie­
go jest dziś człowiek, którego wielką za 

nie znajduje się wprawdzie obecnie w 
Rzymie, ale placówka dyplomatyczna 
abisyńska jest czynna. Poseł włoski w 
Addis-Abebie, jak mówią, w Rzymie, nie 

Co slą dzieje w e Włoszech? 
Rzym, 4 października. 

(PAT) W Rzymie panuje spokój. 
Po onegdajszej Adunata Generale ży­
cie toczy się normalnym trybem. Na u-
licach nie widać ani oddziałów, udają­
cych się na front, ani tłumów, żegnają­
cych wojska, które znajdują sie już na 

- p u ś c i swego stanowiska, dopóki reszta'sługą jest ożywienie i wzmocnienie węz 
znajdujących się w Abisynji włochów nie | łów przyjaźni włosko-francuskiej. Pre­

mjer Laval jest zręcznym negocjatorem i 
użyje zapewne wszystkich środków, by 
przyjaźń tę zachować. Wie bowiem, źe 
zniszczenie przyjaźni równałoby się dziś 
dla Francji, zdaniu sie na łaskę Anglji. 
W takim wypadku Francja musiałaby 
część wojsk, strzegących granicy wsch. 
przerzucić na granicę alpejską, dziś cał-

NJa u l i c a c h n i e w i d a ć j u z w o j s k a , a n i t ł u m u 
Afryki, ale nie 
zdenerwowania 

zdradza 
ani pod 

przez prasę z 
ani zbytniego 
niecenia. 

Szanghaj, 4 października. 
(PAT) Rząd włoski zakimił tu 100 

ton ryżu i mąki pszennej' i innvch arty 
kułów żywnościowych z tem. że zosta 

froncie, bądź też ładowane sa na o k r ę c ą one natychmiast wysłane doWłoch . 
ty w portach włoskich. Ludność żywo. Wobec tej tranzakcji ceny na artykuły 
zeaguje na wiadomości, podawane'żywnościowe znacznie poszły w górę. 

kowicie ogołoconą z sił zbrojnych. Są 
to iednak hipotezy bardzo mało prawdo 
nodobne, gdyż Francja połączona jest z 
Włcnhami węzłami wspólnego pochodzę 
nia i krwi wspólnie przelanej w czasie 
wielkiej woinv. Należy tedy mieć nadzie 
je, iż przyjaźń francusko-włoska nie 
ucierpi z powodu manewrów angielskich' 
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W pałacu negusa w Addis-Abeba znajduje sie obraz pędzla abisyńskiego malarka, przedstawiający bitwę pod 
Aduą, w czasie której, przed '40-tu laty, abisyńczycy rozgromili wlochów. Charakterystyczne, że abisyńczycy wyobra­
żeni sa na obrazie z twarzami en face, podczas gdy włosi, na znak pogardy z profilu. 

Na prawo: . , .:' . 
Rząd angielski odbył ważna naradę w sprawie wojny włosko-ałnsyńskiej. Na zdjęciu widzimy ministra spraw za­

granicznych sir Hoare oraz sekretarza ministerstwa spraw wojskowych lordatIalifaxa po naradzie gabinetowej. 

WZ1 
Warto 
odbyła 
"ktwem 
* poro' 
zros ły 

ARCIE NOWYCH IZB USTAWODAWCZYCH 
Pos. Car—marszałkiem sejmu, b. pre 

mjer Ppystor-marszałkiem senatu 
- 1 p». 

slalo się pod rządem konstytucji n<.wej obowiąz rządu. Ale w tych ramach zamykają sic? jego 
kiem, wypływającym z zasad obecnego ustroju, ' kompetencje. Funkcje rządzenia państwem do 
który w osobie Prezydenta Rzplitej widzi głowę, niego nie należą.'I oto .pierwszem zadaniem mo-
państwa, skupiającą jednolitą i niepodzielną jem będzie czuwanie nad tem aby działalność 
władzę państwową oraz czynnik nadrzędny, czu- obecnego Sejmu obracała się ściśle w ramach 
wający nad harraonijnem działaniem naczelnych konstytucji i nie wychodzija, poza te ramy. 
organów państwowych. Po otrzyman-u od P. Pre ' Poza tą, że tak się wyrażę, stroną konsty-
zydenta przychylnej odpowiedzi, zdecydowałem j lucyjną zagadnienia, istnieje jeszcze strona dru­
cie, wybór przyjąć. ga — obyczajowa. 

Dziękując panom za t en wybót, pragnąłbym i Praca w ^ejmie musłjbyć z M a J j z o w a n a i i, i£ 
odpowiedzieć >• całej pełni zauUmlw': kftWrT|jeta w ścWoWmirmy ffrgmiWc^PlfWashipl uje­
mnie panowie obdarzyliście. Ale zdają sobie wątpliwie większe zróżniczkowanie, więtksze 

i ^ » ę t - Ą , | f l j t o , > t « zacnie , . Jftórg „wyrasta „̂prze-.< zindywidualiipwenip.^j)rea|ą»}«ftj,-Milhfl fto-ołfukzń; 
I ciemną, nie jest łatwe. być zastosowane takie metody pracy, aby sejm 

Po uchwaleniu przez Sejm poprzedni no- stał się instytucją zdolną do pracy pozytywnej i 
wej konstytucji zachodzi konieczność wpiowadze Iwórczej 
nia jej w życie w całej pełni, z tachowanirm | Wysoka Izbo! Rok, w którym żyjemy, jest 
zarówno litery, jak i ducha, tego Jonioslego dla rokiem wielkiej żałoby. (Posłowie wstajn). W 
przyszłości państwa aktu ustrojowego. Nowa tym roku zakończył życie Józef Piłsudski. Czy 
konstytucja określa w sposób odmienny rolą izb mam panom przypominać, czem był w Polsce 
ustawodawczych w hierarchii naczelnych władz i czem był dla Polski Józef Piłsudski? Zbyt ży-
państwowych Sejm jest niewątpliwie ważnym! wo. zbyt głęboko przeżywamy ból po Jego stra 
organem państwowym, organem niezbędnym, cle. Po zgonie Józefa Piłsudskiego Polska się 
bez którego niepodobna sobie wyobrazić pra-1 czuje osierocona. Premjer obecnego rządu, płk. 

Jak odbył się 

Warszawa, 4 października. 
(PAT) Już od wczesnych godzin w 

sejmie zapanował ożywiony ruch. Na 
gmachu sejmu powiewała flaga pań­
stwowa na znak, że sesja nadzwyczaj­
na sejmu jest otwarta. 

Na Zamku w godzinach rannych 
złożyli Panu Prezydentowi ślubowanie 
najstarsi wiekiem pos. gen. Lucjan Że­
ligowski i sen. Horbaczewski. 

. P . prezes rady ministrów Walery 
mmPWzW wraz 1 z^WmiSnTóny-
nti >de gmachu sejmu około godz. .1 

W tym czasie sala poselska zaczęła 
się zapełniać. Loża prasowa była 
szczelnie wypełniona. Loże dyploma­
tyczne zajęli przedstawiciele ambasad 
i poselstw państw obcych. Wypełniła 
sie. też szczelnie galeria dla oublicz-
ności. Pierwsze rzędy law poselskich 
zajęli posłowie, wśród którvch m. In. 
znajdowali się: Miedzfński. Schaetzel, 
Car, Brzęk-Osiński, Byrka. Hołyński i 
Stpiczyński. W ławach rzadowvch za­
siedli członkowie rządu w komplecie. 

Orędzie P. P r e z y d e n t a . 
O godz. 10-ej wszedł na trybunę 

prezes rady ministrów W. Sławek, któ 
ry w imieniu P . Prezydenta Rzplitej 
powołał posła gen. L. Żelisrowskiego 
na przewodniczącego izby do czasu 
wyboru marszałka selmu. 

W y b ó r m a r s z a ł k a . 
Poseł Schaetzel zgłasza kandydatu 

rę posła St. Cara (oklaski). 
Gen. Żeligowski: — Czv kto zgła­

sza inną kandydaturę? 
Milczenie. 
Gen. Żeligowski: Ponieważ innych 

kandydatów niema, mogę uważać, że 
p. Stanisław Car jest wybrany na mar­
szałka Sejmu. (Powtórne oklaski). Czy 
pan poseł przyjmuje wybór? 

Pos . Car: Proszę o pozostawienie 
mi godziny czasu na udzielenie odpo­
wiedzi. 

Wobec tego przewodniczący zarzą­
dza o godz. 10 min. 30 godzinna, przer­
wę. . • -

Pos. Car opuszcza gmach seimowy, 
udając się na Zamek. Pustoszeje sala 
sejmowa, zapełnia sie tłumem i ewarem 
bufet. 

O godz. 11 min. 40 gen. Żeligowski 
wznawia posiedzenie i zwraca się do 
p. Cara z pytaniem, czy przyjmuje wy 
bór. 

Pos. Car: -Przyjmuję. (Oklaski). 

Mowa marszałka Cara 
Zajawszy miejsce marszałkowskie, 

p. Car wygłasza m. In. co następuje: 
Wysoka Izbo! Prosiłem o zarządzenie przer­

wy w ° b r a / a c h . . ^ e ' " e / d

0

v c r S z l Z o e c n z a i k o w a - ! nawet nleczlonek odnośne! komisji, mo 
£ f & « p ąmafszatkma ? ^ Ł T S 3 2 T « J *e zgłosić na piśmie swole uwagi, któ-

pytać P Prezydenta Rzplitej, czy objęcie pizcze , widłowej, rozumnej i celowei organizacji pań-1 Sławek, w jednem ze swych p r z e m ó w i e ń ztĄ 
mnie stanowiska marszałka Sejmu spoiku się z siwa. Sejm p o l s k i j e s t p i e r w s z ą izbą ustnwodaw | sobie pytanie, co nam może zastąpić tę n i e M 
aprobatą z jego strony, l o , co pod iządem daw- czą o r a z p o s i a d a Sze rok ie uprawnienia w zakre wetowaną s t r a t ę , k t ó r ą poniosła Polska, ws*fl 
nej i konstytucji było tradycją rozumną i piękną, | s ie w y k o n y w a n i a k o n t r o l i nad działalnością lek śmierci Józefa Piłsudskiego — i na'pyta«H 

lo odpowiedział Prawo! 
Tak postawione przez premjera zagadnieilj 

iest jednocześnie płaszczyzną, określającą stoW 
nek sejmu do rządu, płaszczyzną niewątpliwie 
bardzo szczęśliwie obraną. Będę czuwał, aby 
tej płaszczyzny sejm nigdy nie schodził, 

P. marszałek Car zakończył stff 
przemówienie apelem do postów o spj 
ty stosunek wzajemnej życzliwośd 
Zaufania. _ ' ' 

Komisja r e g u l a m i n o w i 
Następnie wybrano komisie reguł8' 

minową z 17 osób w składzie: pp. Ml* 
dziński, Podoski, Schaetzel.- Bvrka, O 
sjński, Stpiczyński, Starzak. Tomasz 
kiewicz, Hutten-Czapski, Kielak. Szcfl 
pański, Sioda, Zaleski, Długosz. Kami* 
ski i Sommerstajn. 

marszałka senatu 
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Warszawa, 4 października.' cedury, zastosowanej na dzisiejszem po 
O godz. 4 popoł., odbyło się pierwsze siedzeniu sejmu, kolejno złożyli ślubowa 

inauguracyjne posiedzenie nowego se 
natu, otworzone przez premjera Sławka 
odczytaniem orędzia Prezydenta R. P. 
tego samego, które było rano odczyta­
ne na inauguracyjnem posiedzeniu sejmu 

Przewodnictwo z tytułu starszeństwa 
objął senator, dr. Horbaczewski, przed­
stawiciel ukraińców. a na sekretarzy po 
wołał: senatora Franciszka Płocka i 
Konstantego Terlikowskiego. 

Po odczytaniu przez przewodniczą­
cego, dr. Horbaczewskiego, roty ślubo­
wania, złożyli najpierw ślubowanie obaj 

nie wszyscy senatorowie z wyjątkiem 7 
nieobecnych, m. in. gen. Osińskiego, gen. 
Popowicza i posła Adama Piłsudskiego. 

Po zakończeniu ślubowania, przystą­
piono do wyboru marszałka senatu. Se­
nator dr. Kazimierz Switalski postawił 
kandydaturę sen. Aleksandra Prystora, 
a sen. Jan Lewandowski — kandydatu­
rę sen. Wacława Sieroszewskiego. Sen. 
Lubomirski zaproponował odbycie gło­
sowania, które też zarządzono. W re-

Senator Prystor otrzymał 75 głosó* 
a sen. Sieroszewski — 12 głosów. W0] 
bec tego przewodniczący, dr. Horb*' 
czewski. ogłosił, że 
SENATOR ALEKSANDER PRYSTO# 
ZOSTAŁ WYBRANY MARSZAŁKIEM 

SENATU, 
a następnie zwrócił się do nowowybr'1 
nego marszałka z zapytaniem, czy przn 
muje wybór. 

Analogicznie, jak to rano ućzynf 
marszałek Stanisław Car, poprosił seja 
Aleksander Prystor o godzinę czasu <jj 

sekretarze, poczem analogicznie do pro większość wynosiła 44 glosy. 

Czego nie w o l n o czynić posłom? 
K o m i s j a u c h w a l i ł a n o w y r e g u l a m i n o b r a d s e j m u 

Warszawa, 4 października. 
(PAT) Przez całe popołudnie do 

późnego wieczora obradowała pod 
przewodnictwem marszałka Cara wy­
brana na dzisiejszem posiedzenieu sej­
mu komisja regulaminowa nad refera­
tem posła Podskiego, który przedstawił 
komisji projekt nowego regulaminu o-
brad sejmu. Główną zmiana w stosunku 
dc dotychczas obowiązującego regula­
minu jest kWestja wzmocnienia woli po 
sła '— danie mu większej iniciatywy. 
Poseł może w s w o j e m imieniu zgłaszać 
wnioski, projekty i interpelacje. Poseł 

icie głosowania tajnego, oddano gło: udzielenia odpowiedzi i po zawieszeń 
sów 8S. z tego 87 ważnych. Bezwzględna posiedzenia, udał cię na Zamek, C0W1 

zapytania Prezydenta R. P., czy objec* 
przezeń urzędu marsza ł ka senatu, odyi 
wiada woli Prezydenta R. P . 

Po powrocie i wznowieniu pc- iedz*! 
nia, senator Prystor oświadczył, żz w j 
b ó r przyjmuje, a senat, ukonstytuowali 
szy komisję regulaminową, odrócZTl 
swe obrady. 

re reierent ma obowiązek referować 
komisji. 

Dalej regulamin podkreśla specjal­
nie zagadnienie dobrych obyczajów po 
sćlskich, wprowadza m. in. sankcje dla 
wyroków sądowych i ujmuje ściśle za­
gadnienie Interwencji poselsklel. Regu­
lamin przewiduje pięciu wice-marszal-
ków i ośmiu sekretarzy prezydium. Da 
lej regulamin przewiduje krótkie zapy­
tania w czasie obrad z mieisca. W za­
sadzie czas przemówienia posła trwać 
ma pół godziny. Regulamin nie uznaje 
żadnych klubów poselskich. 

Na jutrzejszem posiedzeniu • sejmu 
projekt regulaminu rozpatrywany bę­
dzie przez plenum sejmu.. 

(B) W dniu dzisiejszym wierzoreijjr 
udaje się sejm i senat w pełny™ k-mp'1 
cie pociągiem specjalnym do Krak?y/fl 
celem-oddania hołdu prochom Marsz* 
ka Piłsudskiego w krypcie Leonardą 1" 
Wawelu oraz wzięciu udziału w sypaf 
Kopca na Sowińcu. 
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(ROMKA 
Dzis Plaoyda M. 
Ju t ro Hrunona W. 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
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Ubyło dnia 
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Drobne wiadomości 
WZROST KOSZTÓW UTRZYMANIA zano­

towano w Łodzi w ub, miesiącu. Komisja która 
odbyła wczoraj swe posiedzenie pod przewod­
nictwem dr. Skalskiego, ustaliła, iż we wrześniu, 
* porównaniu z sierpniem, koszty utrzymania 
^Zrosły o 1,59 procent. 

I . ** 
NAJWYŻSZE UZNANIE zdobyt zarząd 

JOlcjski w Łodzi za prace na polu zadrzewiania 
'zazieleniania miasta. W Poznaniu zakończył 
'$ trzeci wszechpolski zjazd ogrodników miej­
skich, połączony z wystawą p. n. , Zieleń Mlej-

Na wystawą tą zarząd mlosta wysłał sze-
l*i eksponatów, jak również plan zadrzewienia 
Łodzi, Specjalna komisja kwalifikacyjna przy­
gnała naszemu miastu I-szą nagrodą, 

SADZENIE DRZEWEK no ulicach Łodzi 
'°*Pocznic sią za dwa tygodnie. W roku bleżą-
tyn zodrzewione będą ulice Oblędorska, Radom-
'«*, Widok, Zagajnikowa. 11-go Listopada Sie-
'•kowsklego, Piwna J Wróbla. Łącznie no uli-
Ctch tych zasadzonych będzie 600 drzew. Poza 
Jom 600 drzew będzie zasadzonych na drodze 
Wdż _ Łagiewniki. 

** 
PODZIĘKOWANIA *DLA LEKARZY zostały 

'•badane. Naczelna izba lekarska nadesłała 
Oo izby lekarskiej w Łodzi regulamin, z którego 
Cynika, że lekarze muszą przeciwdziałać prze-
*'*ko rozpowszechnionemu zwyczajowi ogłasza-
"» przez pacjentów listów dziękczynnych. Tego 
'°dza|u reklama uznana zostaje za kolidującą 
' etyką lekarską . 

** 
DZIŚ, W SOBOTĘ *dnia 5-go b. m., do po­

wtórnej rejestracji rocznika 1915 w biurze woj-
•kowem zarządu miejskiego przy ulicy Piotrkow­
skiej Nr, 165 winni sią stawić mężczyźni tego 
rocznika o nazwiskach na litery początkowe S, 
oz, T, U, zamieszkali na terenie 1-go komisar­

z u policji i na litery L, Ł, M. N x terenu 7-go 
omisarjatu policji, 

Obniżenia cen i podwyższenia płac 
domagają się włókniarze lódzcy.-

Decyzja zapadnie 27 b.m. 
Onegdaj wieczorem 

ranie delegatów fabrycznych klasowego 
związku włókniarzy, zwołane specjalnie 
celem omówienia sprawy podjęcia akcji 

odbyło się zeb- by mogli do dnia 27 października przygo 
tować odpowiednio robotników. 

Jako referent wystąpił b. poseł 
Szczerkowski, który wskazał, iż stan 

podwyżkę zarobków robotniczych. I materialny robotników jest bardzo zły, 
Jak już donosiliśmy, uchwała w tej spra-jz jedne) strony dlatego, z e w nielicznych 
wie zapadła na walnem zebraniu C.K.Z.j tylko zakładach przemysłowych robot 

nicy pracują przez 6 dni w tygodniu, a z 
drugiej strony — spowodu wzrastania 

cen artykułów pierwszej potrzeby. Jeśli 
więc organizacja wystąpi do walki o pod 

formowani'byli o przygotowanej akcji iwyższenie zarobków robotniczych, po-

Z. w Warszawie, zarząd główny zaś 
związku włókniarzy w Łodzi ma zadecy­
dować o tem w dniu 27 b.m. Chodziło 

to, by delegaci fabryczni poin-więc o 
• » » » • • • • • » < > • > • • • > 1 • 

Najpiękniejsza ulica Łodzi 
Aleja Kościuszki zmienia całkowicie swój wygląd 

Zbliżają się ku końcowi również prace 

R * A R . C H E M . ' WARSZAWA 

Prezydent miasta płk. Głazek lustro­
wał wczoraj roboty brukarskie na 
wszystkich ulicach. Szczególną uwagę 
zwrócił on na Al. Kościuszki- która 
otrzymuje zupełnie inny wygląd- aniżeli 
miała dotychczas. 

Nowe chodniki z obu stron już są 
Ponieważ chodniki są bardzo 

przy układaniu jezdni 
Trzeci chodnik, który ciągnąć się bę 

dzie pośrodku alei, ułożony zostanie do 
piero po skończeniu prac na jezdniach 
Bezpośrednio potem wydział plantacy, 
miejskich doprowadzi środek alei do po­
rządku, sadząc nowe drzewa 1 niwelując 
teren pod trawniki po obu stronach. Ale-UłOŻOne. .roriiewa£. U W U I N N I O N U U , U , . V | 

szerokie, ułożono na nich bortnice, dzię-,ja Kościuszki będzie w ięc miała trzy 
ki czemu można będzie 
szłego roku założyć na 

wiosną przy-
nieb trawniki, 

chodniki, dwie jezdnie jednokierunkowe 
i cztery pasy zieleńców. 

Adw. Immergluck żyje 
Został odnaleziony w miejscowości letniskowej, Mszanie Dolnej 
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1. E . Ks. Bisk. Jasiński 
Popiera akcją budowy s z k ó ł 
W dniu wczorajszym komitet obywa 

t e lski „Tygodnia szkoły powszechnej" 
z a i n . i c j o W a ł akcję jednania towarzystwu 
Popierania budowy szkół powszechnych 
nowych członków, zwyczajnych i do­
żywotnich. 

Jako pierwszy odezwał się na apel 
komitetu J. E. Ks. Biskup Włodzimierz 
Jasińsia, który zadeklarował na rzecz 
budowy szkół kwotę 150 złotych, zapi­
sując się do towarzystwa w charakterze 
członka dożywotniego. 

Komitet, który urzęduje przy ulicy 
Piotrkowskiej 147, zwróci się dziś do 
Właścicieli zakładów przemysłowych 
"andlowych z prośbą o jednorazowe 
°»iary względnie o zapisywanie się 
e z , o n k ó w towarzystwa. 

Zmiany w starostwie 
P . Rosicki opuśc i ł Łódź 

L>ziś rano opuszcza Łódź, udając się 
"a nowe stanowisko do Łasku starosta 
J f r 2 y Rosicki. Zastępczo, funkcje wice-
^arosty łódzkiego pełnić będzie nacze 
n i k wydziału bezpieczeństwa w starost' 

grodzkiem, p. Wiktor Nowakowski. 
, . Dowiadujemy się, że starostwo grodź 

otrzyma nowego kierownika wydzia 
łu bezpieczeństwa, zaś p. Wikto; Nowa 
"owski mianowany zostanie ohcialnie wj wimec, 
najbliższym czasie, zastępcą starosty w 
Łodzi. 

Dyiupy aptek 
DzU w nocy dyżurują następujące aptekls — 

A. Dancerowej — Zgierska 57, W. Groszkow-
skiego 11 Listopada 15, Sukc. S. Gorleina — 
Piłsudskiego 54, J. Chądzyńskiej — Piolrkowtka 
•jr. 165, R. Rembiclińskiego — Andrzeja nr. 2g, 
A. Szymańskiego — Przędzalniana 75. 

Donosiliśmy przed paru dniami o ta-
jemniczem zaginięciu adwokata kra­
kowskiego. Jr. Wilhelma Immergliicka. 
Już przed zgórą tygodniem adwokat 
wyszedł z mieszkania, nie mówiąc, 
wbrew swym zwyczajom, dokąd idżió, 
i do wieczora się nie zjawił. Dopiero 
późnym wicc/crcm żona adwokata zna 
lazła pożegrr.lny list. z k tó ree i dowie­
działa się. że jej mąż postanowił sobie 
odebrać życie. 

Zaalarmowana policja wdrożyła po­
szukiwania, które przez kilka dni nie 
dawały rezultatu. 

Jak wspomnieliśmy, znany grafolog, 
RTIFA! Szerrnan, na podstawie charakte­
ru pisma zaginionego, a może jut w 
chwili analizy grafologicznei nieżyjące­
go adwokata orzekł, że dr. Immergluck 

żyje uapewno i że nie wykonał zamia 
ru samobójstwa, powziętego w chwili 
odurzenia alkoholu, lub pod wpływem 
silnego wzruszenia. 

Jak się obecnie dowiadujemy, adw. 
Immergluck znalazł się. Został oneg 
daj wieczór odnaleziony w Mszanie 
Dolne], małej miejscowości letniskowej 
na Podhalu, w stanie zupełnego w y 
czerpania iizycziiego i nerwowego. 

Nieszczęśliwy prawnik zrobił kilka­
dziesiąt kilometrów pieszo, zniszczył 
to sobie całkowicie ubranie i w chwili 
gdy został 'odnaleziony, sprawiał wra 
żenię opłakane. 

Rodzina umieściła bohatera wielkie 
sensacji krakowskiej w sanatorium dla 
chorych nerwowo. 

winna ona otrzymać poparcie całej kla­
sy robotniczej. Podniesienie stopy ży­
ciowej robotnika przyczyni się skolei de 
wzrostu konsumcii, a co zatem idzie do 
poprawy sytuacji w przemyśle włókien­
niczym. 

Dłuższy ustęp swego przemówienia 
poświęcił p. Szczerkowski sprawie dro­
żyzny artykułów spożywczych. Wzrost 
cen odczuwają dziś wszyscy. Zaważyło 
to poważnie na budżetach rodzin robot­
niczych. Gdy więc z jednej strony, nale­
ży podjąć starania.w kierunku wstrzyma 
nia wzrostu drożyzny — z drugiej strony 
nieodzowną rzeczą fest podniesienie za-
robków, gdyż obecne zarobki nie wy­
starczają na pokrycie minimum kosztów 
utrzymania. 

W toku dyskusji delegaci fabryczni 
wyrazili przekonanie, że obecnie jest 
odpowiednia chwila do podjęcia akcji 
ekonomicznej. Ponieważ jednak akcja 
ta musi być dobrze przygotowana, w 
fabrykach w najbliższym czasie zorgani 
zowane będą masówki robotnicze, na 
których sami robotnicy będą musieli wy 
powiedzieć się, czy chcą podjąć walkę o 
poprawę swych warunków bytu. 

Następne zebranie sprawozdawcze 
delegatów fabrycznych odbędzie się 

więc w dniu 23 b.m., a 27-go zarząd głó­
wny związku włókniarzy poweźmie de­
cyzję w sprawie wypowiedzenia umowy 
zbiorowej, obowiązującej w przemyśle 
włókienniczym. 

P. K u k nie otruł 
Żona Jego zmarła na udar serca 

W swoim czasie donosiliśmy o sen-
sacyjnem oskarfeniu, jakie przeciwko p. 
Ludwikowi Kukowi wytoczyła rodzina 
jego zmarłej nagle żony, pomawiając go 
o otrucie żony, celem zawładnięcia po 
niej znacznym spadkiem. 

Skardze został nadany bieg i, z mocy 
postanowienia prokuratora, w pierw­
szych dniach maia r. b. lekarz sądowy 
dokonał ekshumacji zwłok ś. p. Elzy Ku-
kowej, celem dokonania analizy chemicz 
nej jelit, żołądka i mózgu zmarłej. 

Dowiadujemy się obecnie, że analiza 
dała wynik ujemny: śmierć p. Kukowej 
nastąpiła wskutek udaru serca. P. Kuk 
występuje obecnie przeciwko tadh&nie 
swej żony ze skargą o fałszyw* odb&rże 
nie i z powództwem o odszkodowanie 
strat materialnych i moralnycł. 

Dr. A. Kryński 
p o w r ó c i ł 

Wycieczka łodzian do Krakowa 
1260 pracowników miejskich z ł o ż y hołd ś.p. Marsz. Piłsudskiemu 

Wczoraj wieczorem wyjechała z Ło­
dzi do Krakowa specjalna wycieczka 
pracowników miejskich w liczbie 1260 
osób, by oddać hołd Wskrzesicielowi 
Państwa i Twórcy Niepodległości ś. p. 
Pierwszemu Marszałkowi Polski Józe­
fowi Piłsudskiemu. 

Wycieczka, na czele której stanął 
prezydent miasta płk. Głazek, wyjecha­
ła specjalnemi pociągami, zarezerwowa 
nemi przez dyrekcję kolejową. Program 
wycieczki jak nas informują, jest nastę 
pujący: 

Dziś rano wszyscy uczestnicy uda 
dzą się na Wawel, by w krypcie Leo­
narda złożyć hołd prochom Wodza Na 

, rodu. Bezpośrednio stamtąd udadzą się 
I wszyscy autobusami miejskiemi na So-

gdzie wezmą udział w sypaniu 

kopca Marszalka Piłsudskiego. Bardzo 
charakterystycznym szczegółem jest, iż 
pracownicy, którzy samorzutnie zorga­
nizowali tę wycieczkę, zastrzegli się, że 
chcą wziąć udział w sypaniu kopca nie­
tylko symbolicznie, t. zn. nie poprzesta­
ną na zwiezieniu po jedne] taczce ziemi, 
lecz pracować będą przez szereg godzin 
popołudniowych, aż do zmroku, by po­
zostawić trwały ślad swe] bytności na 
Sowińcu. 

W niedzielę przed południem uczest­
nicy wycieczki zwiedzą zabytki Krako­
wa, a w godzinach popołudniowych na­
stąpi powrót do Lodzi. 

Mimo wyjazdu tak wielkiej liczby pra­
cowników, dziś we wszystkich wydzia­
łach magistratu toczyć się będzie nor­
malna praca. 

C A S I M & 
H A S Ł O DNIA: 

WSZYSCY 
do 11 

na rozkoszną komedię 

„MAŁA 

z Franciszką D A A L 

N i e o d w o ł a l n i e o s t a t n i e 2 dn i ! 

80 Dziś o Rodź. 12 i 2 
2 poranki 

WSZYSTKIE MIEJSCA 

Na pozostałe seanse 
WSZYSTKIE MIEJSCA 

V/ poniedziałek, dn. 7 b.m. premjera filmu 
„SEOUOIA". 

IzŁ 0 9 

Nasz reporter zanotował... 
Na ulicy Zgierskiej, koło domu Nr. 40, za­

żył większe) dozy amonjaku 18-letni praktykant 
rzemieślniczy Motel Klajn, zam. przy ul, Bazar-
nej Nr. 9. Osłabionego desperata skierował le­
karz pogotowia do domu. 

** 
W stolarni przy ulicy Grochowej Nr. 3 piła 

mechaniczna obcięła lewą dłoń robotnikowi Lu­
dwikowi Janickiemu, zamieszkałemu przy ulicy 
Pancernej Nr. 58, którego opatrzył przybyły le­
karz pogotowia i w stanie ciężkim przewiózł do 
szpitala. 

** 
* 

W zakładzie ślusarskim przy ul. Ceglanej 9 
uległ wypadkowi 25-lelni Czesław Witkowski 
któremu na nogę spadł duży złom żelazny,'powo­
dując zmiażdżenie palców. Lekarz pogotowia 
przewiózł poszkodowanego do szpitala. ** * 

W zakładach włókienniczych firmy Rosen-
blatt przy ul. Żwirki Nr. 36, palacz, 53-letni Jan 
Heska, zamieszkały przv ul. Chrzanowskiej 17, 
w wypadku przy pracy doznał ciężkich poparzeń 
twarzy i szyi. Lekarz pogotowia skierował po­
parzonego do ambulatorium 

*** 
W tkalni mechanicznej A. Mullera przy uli­

cy Senałorskiej Nr. 6, spowodu krótkiego spię­
cia zajął się materjał na krośnie. Dwa oddziały 
straży ogniowej po niespełna godzinnej pracy 
ogień ugasiły. Straly nie przekraczają 2-ch ty­
sięcy złotych. 

** 
* 

Na strychu domu mieszkalnego przy ulicy 
Brzezińskie) Nr. 63 wybuchł pożar od nagroma­
dzonych i objętych ogniem sadzy w kominie. 
I-szy oddział stfaży ogień ugasił po półgodzin­
nej akcji. 
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ż o n a , s y n o w i e I rodzina 
Na ekranie sądowym 

Omyłki, zbrodnie, oszustwa 
Cykl procesów przed sądem grodzkim w Łodzi 

Wczorajszy dzień w sądzie grodzkim 
był szczególnie barwny. Niepowszednie 
zajście na ulicy, teror strejkowy, szantaż 
o podłożu romantycznem i nieporozumie 
nia właściciela oddanego do prania gar­
nituru z kierowniczką pralni — tych Kil­
k a wcale niewielkich spraw, złożyło się 
znów na wierną fotografję życia, jaką 
dać może tylko cykl procesów przed są 
dem pierwszej instancji. 

Do przechodzącego przez ulicę Piotr­
kowską, Alfreda Keniga, podszedł mały 
gazeciarz — Zygmunt Ciurzyński i za­
proponował nabycie pisma. Kenig pew­
nie już czytał tego dnia swoją gazetę, 
może był zresztą czem innem zajęty — 
dość, że ostro odmówił chłopcu. Gaze­
ciarze, prawdziwe dzieci wielkiego mia­
sta, umieją nieraz tak wesoło i tak dow­
cipnie zagadać oporniejszego klienta, że 
wreszcie tranzakcia dochodzi do skutku 
Mały Ciurzyriski omylił się, sądząc, że i 
Kenig zareaguje przychylnie na jego 
przygaduszki. Kenig pchnął chłopca tak 
silnie, że się gazeciarz przewrócił i zo­
stał przytem mocno pokancerowany. 

Rzecznik poszkodowanego, adw. Ber­
ger, podkreślił przed sądem całą nięwła 
ściwÓŚff postępowania oskarzbnego.' : — 
,W«6g małych gazeciarzy, czy też czło­
wiek bez poczucia humoru, Kenig został 
skazany na 100 złotych grzywny. 

Wydostawszy gotówkę od jednego z ' Z pralnią była taka sprawa: Zygmunt 

W 
Szesnastego czerwca w pończoszarni 

Kairmazyna przy ul. Łącznej, wybuchł 
»trejk. W, skład komisji strejkowej wcho­
dzili Mikołaj Włodarek, Jart Tomczyk i 
Izrael Finkelsztajn. Jedna z robotnic, 
'Jadwiga Borkowska, próbując złamać 
salidarność, chciała dostać sie do fabry­
ka, by przystąpić do pracy. Członkowie 
komisij sprzeciwili się temu, a gdy roz­
gorączkowana kobieta poczęła im złorze< 

ożyć i szamotać się z nimi — pokaleczyli 
ją. — Trzej członkowie komisie za sto­
sowalnie terom, skazani zostali przez 
sąd grodzki po roku więzienia. 

boków trójkąta — Sztencel po paru ty 
godniach zabrał się do eksploatacji dru 
giego. Przyjaciel, któremu jeszcze wię­
cej niż pani G„ zależało na zatuszowa­
niu sprawy przed mężem — zapłacił aż 
600 złotych w kilku ratach. 

Sztencel nie poprzestał na tem i, ja­
ko człowiek konsekwentny — zwrócił 
się wreszcie do samego męża, licząc się 
z tem,'iż panu G. wcale nie będzie zale­
żało na podaniu do wiadomości całej uli 
cy, że jest rogaczem. 

Ale G. był człowiekiem energicz­
nym. Rozprawił się z żoną, z kochan­
kiem i z szantażystą, przeciwko które­
mu złożył skargę w policji. 

_ Sztencel skazany został na dwa lata 
więzienia. 

Bukowski (Rybna 29), oddał w marcu do 
prania swój letni garnitur, szykując się 
na wiosenne wyjście do figury. Na kwi 
cie pralni p. Leokadii Majewskiej, było 
wyraźnie napisane, że „za rzeczy nieode 
brane w ciągu trzech miesięcy, zakład 
nie odpowiada". 

Bukowski przyszedł po garnitur po 
miesiącu. Majewska oświadczyła mu, że 
garnitur już sprzedała i że mu może 
zwrócić 20 złotych, gdyż z 30, jakie otrzy 
mała, 10 jej się za pranie należy. 

Innego zdania był Bukowski. Garni­
tur był dlań wart 150 złotych: wiązał z 
nim bowiem nadzieje wielu sukcesów na 
niedzielnych spacerach. 

Majewska odpowiadała za przywła-
szczenie i skazana została na 6 miesię­
cy więzienia z zawieszeniem wykonania 
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O s z u k a ł 53-ch a d w o k a t ó w 
Jeden z nich będzie go bronił przed sądem 

. Śmiałego oszustwa dokonano w 
tych dniach' w hiemieckiem mieście Ko 

** 
Ferdynand Sztencel, zamieszkały przy 

ul. Kaplicznej 3, ustalił przypadkowo, że 
Elżbieta G , ma oprócz męża, również 
przyjaciela. Z tego trójkąta postanowił 
Sztencel ciągnąć zyski. Zaczął przede­
wszystkiem od wiarołomnej żony. Zażą­
dał 250 złotych', dostał 200 i sprawa na 
pewien czas ucichła. 

Otwarcie cyrku Staniewskich 
w Łodzi nastąpi we wtorek, 

8 b. ni. 
W nadchodzący wtorek 8 paździer­

nika o godz. 8.30 wieczór, nastąpi uro­
czyste otwarcie I-go oddziału cyrku 
Staniewskich, który przybywa do na­
sz :go miasta z rewelacyjnym nowym 
programem uchodzącym wszędzie za 
najlepszy ze wszystkich dotychczaso­
wych. W programie wspaniałe tresury 
koni, niedźwiedzi, psów jeżdżących na 
rowerach. Poraź pierwszy zobaczy 
Łódź wrotkarzy duńskich 4.Rvles. Ry­
łeś są atrakcją obydwu półkuli świata. 
Ponadto zobaczymy wspaniałych ekwl 
librystów na wolnostojących drabinach 
trupę WŁOCHÓW RASPINI. Najwięk­
szym ewenementem obecnego progra­
mu, prócz całego szeregu znakomitych 
produkcy] artystycznych, iest tajemni­
cza 1 zagadkowa MISS OKULTA. 

Eksperymenty Miss Okulty Doruszy 
ły cały świat i są dotychczas niewy­
tłumaczone przez nikogo. WsDaniały 
program cyrku Staniewskich bedile nie 
Wątpliwie wielką atrakcja Łodzi. 

lonji.nad Renem. 
Pewnego dnia przybył do oewnego 

adwokata kolońskiego nieznany męż­
czyzna, który przedstawił sie iako X.Y. 
z Eschweileru. Adwokat chętnie przy­
jął sprawę t. j . zgodził sie zastępować 
klijenta w cywilnym procesie, tembar­
dziej, że szczodry klijent oświadczył, 
że wcale nie zależy mu na tem. ile ad­
wokat za tę fatygę sobie Doliczy, cho­
dzi mu tylko o sprawiedliwość. 

Adwokat zanotował sobie dzień, 
godzinę oraz numer sali rozoraw, aby 
w odpowiednim czasie zgłosić się w i-
mieniu klijenta do sądu. Z wielkim sza­
cunkiem odprowadził też arościa do 
drzwi, kłaniając mu się głęboko, gdyż 
nie tak często ma się klijenta. który 
płaci gotówką. 

Po kilku minutach klijent wrócił, pe 
łen zakłopotania. Drżącym głosem o-

znaimił adwokatowi, że zabrakło mu 
pieniędzy na podróż do Eschweileru. 
Adwokat chętnie, z wyszukana uprzej­
mością odrazu dal mu żądanych 5 ma­
rek, a klijent prosił, aby kwotę tę do­
liczył do rachunku. Wreszcie nadszedł 
dzień rozprawy. Do sprawy nie zgłosił 
się adwokat sam. Zjawiło sie aż 53 ad­
wokatów w togach, aby zalać się spra 
wą nieznanego człowieka z Eschweile­
ru. Ku przerażeniu wszystkich okazało 
się, że proces tego rodzaju nie znajduje 
się na wokandzie. 

Zagadka została wkrótce rozwiąza­
na, okazało się bowiem, że ^nieznany 
spryciarz pożyczył sobie od każdego 
z 53 adwokatów po 5 do 10. nawet wię 
cej marek, tak że impreza mu się opła­
ciła. Oszust wkrótce został aresztowa 
ny w Klindelpiltz. 

Podobno ma on zamiar nowołać 
jednego z 53 oszukanych adwokatów 
na swego obrońcę. 

Wm«i¥ wygrywała w Bcolokluric 

S. PASSIERMAN 
P i o t r k o w s k a 1 3 . 

Ostatnio padły u nas wygrane : 

Zł+ 10.000 na No 47.972 
»+ 10*000 na Ns 171.898 

1 wiele mniejszych wygranych. 
Kup Już los do I-ej klasy. Kup Już los do l-sj klasy. 

TEATR MIEJSKI. 
Diiś, w sobotę, punktualnie o godz, 4-ej 

po poł. komedja Fodora „Mysz kościelna". Ceny 
zrzeszeniowe od 30 groszy do zł. 2.70. 

Dziś, w sobotę i w niedzielę o godz. 8.30 
wieczorem sztuka F. i A. Stuartów ,.Szesnasto­
latka". W rolach ważniejszych; Zaklicka, Choj­
nacka, Dywinska, Relewicz, Ziembińska, Duna-
jewska, Hierowski i Winawer. 

W niedzielę o godz. 4-ej po poł. sztuka Bus 
Fckelego ,To więcej, niż miłość" po cenach 
rrzeczeniowych. 

PRZEDSTAWIENIE DLA MŁODZIEŻY 
Jutro, w niedzielę, o godz, 12-ej w południe 

dane będzie specjalne przedstawienie dla mło­
dzieży szkolnej, na które złożą się dwa arcy­
dzieła literatury polskiej „Warszawianka'' i „Sę­
dziowie" Wyspiańskiego, 

WYSTAWA AKWARELI, 
Dowiadujemy się, że w sobotę, dnia 12-go 

b. m. otwarta zostaje w lokalu Słow. Bncl Brith 
przy ulicy Piotrkowskiej Nr, 90 zbiorowa w y ­
stawa akwareli art.-mal. Tadeusza Trębacza 1 
czynna będzie codziennie od godz. 11-ej przed 
poł. do 8-ej wieczór. 
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PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

SOBOTĄ, dnia 5-go października, 
6.30—6.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają zo­

rze". 6.33—6.34: Pobudka do gimnastyki. 6.34--
6.50i Gimnastyka. 6.50—7.50: Muzyka (płyty). 
W przerwie o godz. 7.20: Dziennik poranny. 
7.50—7,55: Odczytanie progr, na dzień bieżący. 
7.55—8.00: Parę informacyj. 8,00—8.10: Audycja 
dla szkół. 8.10—11.57: Przerwa. 11.57—12.03: 
Sygnał czasu z Warszawy, Hejnał z Krakowa. 
12.03 — 12.15. — Dziennik południowy. -2.UL~.fi 
13.25: Koncert zespołu salonowego Stefana RV-
chonia \'.25—13.30: Chwilka dla kobiet. 13.30— 
14.25: „ V rytmie tanga" (płyty) 14.25-14.30/ 
Przegląd giełdowy łódzki. 14.30—15.00: Muzyki 
z płyt. 15,00—15,15: ..Poczwarki wielkiej para­
dy' — odczytanie fragmentu z powieści Haliny 

Anderskiej. 
15.15— 15.25. Przegląd (liełdowy warszawski. — 
15.25—15.30: „Nasz handel morski" 
15.30—16.00: Koncert tria salon. Rymowlcza. 
16.00—16.15. Lekcja języka francuskiego — lek­

tor Lucien Roquiny. 
16.15—16.30: Muzyka (płyty). 
16.30—16.45: Skrzynka techniczna — omówi red. 
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16 45—17 00. Cala Polska śpiewa — nudyoję 
wadzi prof. Rutkowski. 

17 00—17.50: Nabożeństwo z Ostrej Bramy'w Panałn 
' Wilnie. Kazanie na temat „Różo duchow­

na' wygłosi ks. prałat dr. T. Jachlmowski. 
17.50—18.00: „Nasze miasta i miasteczka'—„Mia-

sleczko Świr" — pogadanka — w Y % ! P r o , . , • 
Mieczysław Limanowski (transm. z Wilna). 

18 00—18 30- Teatr Wyobraźni dla dzieci star-

kt 
S 

Nadużycia dyrektora gimnazjum 
Sensacyjna sprawa odbędzie się w Łęczycy 

.W; Łęczycy, w dniu 8 b. m. na sesji Dyr. Mazur tego braku nie umiał wyjaś-
wyjazdowej łódzkiego sądu okręgowego nić. — 
odbędzie się rozprawa, będąca już od W sprawie zeznają jako świadkowie 
lata wielką sensacją lokalną. Jako oskar[ najwybitniejsze osobistości z miasta, 
żony stanie przed sądem Andrzej Mazur, członkowie Towarzystwa łm. A. Mlckle 
były dyrektor tamtejszego gimnazjum ] wicza z starostą powiatowym i bunni-
Towarzystwa Szerzeni* Oświaty im. A. 
Mickiewicza. 

W czerwcu r. b . pod koniec roku 
szkolnego, gdy władze Towarzystwa 
przejmowały od dyrektora gimnazjum 
księgi i kasę — ujawniony został brak 4 
tysięcy złotych, pochodzących z czesne­
go, pobranego od uczniów, gimnazjum.—-

strzem na czele 
Akt oskarżenia obejmuje 25 stronic 

pisma maszynowego. Oskarżonego broni 
adw. Planer, jako powód Cywilny wystę 
puje w sprawie adw. Szyfman z Łęczy­
cy, równocześnie sekretarz poszkodowa 
nej instytucji, (as] 

szych i' młodzieży n a d a j e k o m e d j ę radiową 
p t. .Gwiazdy i dwólki', J. Morawskiej, 

18.30—18.40: „Polska bez Łodzi" — odczyt gos­
p o d a r c z y wygł. red Mieczysław Kołtoński. 

18.40—18.45: „Związek Strzelecki a szkoła po­
wszechna' — wygł. prezes zarządu 7wlązku 
Strzel. Łódź-powlat insp. Ochędalskl. 

18.45—19.10: Z operetek Abrahama 1 Frlmla. 
19.10—19.20: Zapowiedź programu na dzień na* 

stępny, 
19 20—19.35: Koncert T e k l a m o w y . 
19.35—19.40: Wiadomości sportowe l o k a l n e 
19.40—19,50: Wiadomości sportowe ogólne • 

Warszawy i Lwowa 
19.50—20.00: Pogadanka a k t u a l n a . 
20.00—20.45: „Proszę sobie Me przeszkadzać" - -

muzyka rozrywkowa w wyk, zespołu smycz;-' 
kowefo H. Golda i Jan Żyńakl (iortepian)-

20.45—20.55: Dziennik wleczurny 
20,55—21.00: „Obóz dla matel» z dziećmi" • • po 

gadanka — wygł. Ada Artzt. 
21.00—21.30: Audycla dla Polaków zagranwą 

Wydawniotwa dla Polaków na obczyźnie. 
21.30—22.00: Wesoła Syrena — audycja jUóri. 

Marjana Hemara " , 
22.00—23.00: Muzyka lekka. Wykonawcy: Orki*' 

itra talonowa Tadeusz* Seredyńskicgo • 
udziałem Anatola Wrońskiego (tenor). 

23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne dl« 
komunlkacll lotnicze). 

23.05—24.00: Muzyka taneczna (płyty). 

A t m y r . i E Z A C a n i c t w e . 
ANGLJA (N«». PTJJM. Koncert symfoniczny. 
BRUKSELA FR. Mu-yka lekka. 
BUKARESZT. Muzyka taneczno, 
SZTUTOAHT. Koncert nrociyity. 
BFRUN . Barwna galerja" _ cvkl marszów. 
LIPSK. „Dobry w i e c z ó r k o c h a n y s ł u c h a c z u ' ' —• 

wesoły wi<*cz<'>r. 
FRANKFURT. Wesoły wieczór. 
KOPENHAGA. Wesoły włeciór. 
RZYM .,ŁK Setfrodo" _ ooern Vittndin!ego, 
MFD.IOt.AN. M"zrka synkopowana 
SZTOKHOLM. Kabaret. 
STRASBURG, Festiwal Saint-Saensa. 
ANGLJA (Reg. Protfr.), Radjo-rewja. 
c4pZ02. ctaoln shrdlu cmlwyp ąbgkńj wowow* 

& ;'*°4k 

te-

i i ? 

*aidu ej, 
!*8 rozj 
jRadk'0 

*>ch ta! 

^ S u h 

JWlei 
^ po\ 

Nyti 

ł̂aru. 

yslące 

*•<; Ka{ 
1 zn« 

• t e * 

http://-2.UL~.fi
http://MFD.IOt.AN


„REPUBLIKA" nr. 274. Sobota, 5 października 1935 r. 

4-«f 
eny 

B.30 
sto-
boj-
ina-

Bus 
ach 

Inta 
»ło-
cy-

rith 
wy 
a i 
zed 

erw, który łączy dwa kontynenty—Afrykę i Azję 
Pod paląceml promieniami słońca, 

radającemi niemal prostopadle i gro-
'jjceini spopieleniem każdemu, kto. nie 
^ ry]e się w cieniu, powoli wlecze się 
C0c'ag. Maleńka lokomotywka z tru-
2^ posuwa się naprzód, ciągnąc za 
°jj°ą kilka wagonów z ptóclenneml da-
•banil. Wagony przepełnione sa do o-
ytnlego miejsca. Kogóż niema w tym 
^enerwowanym, podnieconym tłu-
F"e podróżnych? Dumni, owinięci w 
"la'e burnusy arabowie, brudni 1 ober 
**nl ormianle, persowle, fellachowie, 
^•Dcjanle, a wśród nich niewielu euro 
P a t y k ó w , przeważnie anglików I Iran 

w białych ubraniach I hełmach 
skalnych na głowach. 

c. Słońce praży niemiłosiernie. Podmu 
{J gorącego wiatru niosą całe tuiiiu-
jjMasku 1 pyłu. Wzdłuż okien wago-
L; widać clemno-czerwone fale plasku 
BeklęteJ pustyni. Coraz częściej 
r»r6d czerwonego morza olasków 
.pyka się jeziora napełnione gorzko-
Pjną woda. Pociąg skręca w kierunku 
HUdnlowym. Ukazuje sie srebrzysta 
Lh

8'Cga, która rośnie w oczach. Po 
jWII z prawej strony pociągu widać 
^Przerwaną falę płynących okrętów. 

* lewej — kroczą wielkie karawany 
f s t ó w pustyni". Wolnym krokiem 
3 wielbłądy, niosąc na sobie bedul-
\ w białych burnusach. 

To kanał SuezkI, na który spogląda 
'ecnle cały świat, kanał, który łączy 
5* kontynenty — Afrykę i Azję, głó-

nerw 1 puls międzynarodowego 
4 -
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Późno będziemy szukali tu cudów 
ich l̂kl współczesnej. Nie znajdziemy 
CM całej długości kanału. Wszystko 
L Droste, prymitywne. Albowiem na 
p^^ach kanału toczy sie stale 1 nie* 
! , % a n i e , dzień po dniu praca. Wiatr 
"° s' z LIbJl góry piachu, które muszą 

? stale usuwane. Na wybrzeżu wł-
ślady niedawne] wojny. Nie zosta 

n^cale usunięte. Resztki okopów, 
W^ne i zardzewiałe druty kolczaste, 
wkl. Tu w czasie wlelklel wojny to-
ż ą j się bitwy pomiędzy turkaml, dą-
fca^l do opanowania kanału a angll-
z ( ej którzy nie chcieli zrezygnować 

$ symbolu swoje] mocy. 
bla ftłuż kanału — martwa pusty­
NIOWIni Jednego domku, ani Jednego 
ta n a , 'f-ka. Dopiero na Jednym końcu 
liw/ 1 1 widnieje miasto I port Suez, na 
*3Sr *- hałaśliwy Port-Sald. glgan-
Waku karawan-BaraJ na głównym 
iy ^ żorskim, prowadzącym z Euro 
i r u k , trzech części świata. Pomiędzy 
l«ldu a 1 mrowiskami Suezu 1 Port-

Pas rn 38nle się wąski pas kanału. Ten 
KaHiS^elB dwa światy: tysiącletnią 
P^K ł«uW ramId egipskich od starożyt 

' S i i e»S o d z y słusznie nazywają ka­
wiarńnajstarszą drogą ludzkości, 

n , '„™, 1 | l ea połączenia kontynen-
\ n i t l l , | > w głębokie] starożytno­

ś ć S * . K a n a , u ' , n ż - Łesseos, był 
\ * 4 [^m kontynuatorem prac 

^ytnych egipskich Inżynierów. 

N s z y . n ź y n l e r - f a r a o n 
f.rorj.fwszym człowiekiem, w którym 
*°«tyh s , e ! m ' a ł a myśl połączenia 
Jo w i n t ó w byj f a r a o n N e h a o . Było 
mta A'Wmym wieku p r z e ł i Narodze-
kopaó^fystusa. M a d r v f a r a 0 n kazał 
fiWukuia n a ł t a m ' « d z ' e d w a morza, 
f°b| e 2$ J e g 0 z i e»nJe. zbliżały się ku 
"ybs7,; I b owleni Nehao wiedział: naJr 
K r a J ^ n 1 w l e , ° ł ą d nie przegonią 
tacatn'1 i i y 8 , a c e n i e w o I n I k ó w dniami I 
foslące , 0 P a , ° k a n a ł h z rozkaz laraona. 
%tyn] 7* znalazło śmierć w plaskach 
VI R oJv Ale po upływie 12 lat kanał 
Cobnri^' 0 d tej pory galary egipskie 
^ . u u n » e tnogjy p r U ć fale mórz Śród 

w* 

Mlnf? Czerwonego. 
1° Już ? t u , ocla. Faraon Nehao DAW-
KlenK?" e n I ł S , E W PROCH W WIELKIM 
[ulał, sinTi 8.A R K°TAK«. Wiatr PUSTYNNY 

u. K»n»i b e z PRZESZKÓD TUMANY pla 
I z S Z O f t a ł z a sypany . 

n o * minęły stulecia, w mateii-

Kanał Suczki z lotu ptaka. Na pierwszym planie Port-Sald. 

kim miasteczku niemieckim leden z o-
bywatell wygłosił odczyt o koniecz­
ności przebicia kanału pomiędzy Afry­
ką a Azją. Z pobłażliwym uśmiechem 
słuchali go wszyscy, pobłażliwie po­
traktowali fantastę starzy profesoro­
wie 1 ministrowie, do'których zwrócił 
się on ze swą propozycją. Człowiek 
ten nazywał się Leibnłtz. Mimo. że cie­
szył się on wielką sławą uczonego — 
odmówiono mu pomocy w realizowa­
niu Jego projektu. 

Lefbnitz mówił: 
— Mó] projekt musi pochłonąć mil 

jony, ale on Jest wart milionów, albo­
wiem skróci drogę z Indy] do Europy. 

To było w 16 wieku. 

Inicjatywa Napoleona 
I znów minęły wieki- Na horyzon­

cie światowym zajaśniała gwiazda Na 
POleona. Wielki zdobywca, podczas po 
bytu w Afryce napotkał kolosalne prze 
szkody przy transporcie woisk z Euro­
py do Afryki. Napoleon postanowił zbu 
dować kanał. 

Z Paryża na Jego rozkaz, przyje­
chała komisja uczonych, która miała 
na miejscu zbadać możliwości realiza­
cji wielkiego i śmiałego planu. Długo 
radzili uczeni mężowie I wreszcie 
przedstawili cesarzowi rezultat swych 
badań. Rezultat nie był pocieszający. 
Komisja przyszła do przekonania, że 
projekt Jest niemożliwy do zreallzowa 
nia, albowiem poziom mórz nie Iest Jed 
nakowy I w razie przekopania kanału 

„wody morza Czerwonego wleją się 
do morza Śródziemnego". Napoleon 
zdenerwował się, ale zamilkł. Z uczo­
nymi nie można się sprzeczać. 

Nastąpił rok 1847. Epoka „wiosny 
narodów" I wielkich intryg księcia 
Metternicha. 

Austrjacki Macchlavelll umiał dale­
ko zarzucać swe sieci. Umiał spoglą­
dać w przyszłość 1 ciągnąć z tego zy­
ski. W głowie „króla dyplomatów" po 
wstał śmiały plan. Plan, który odpowI» 
dał olanom prof. Lelbnltza I cesarza 
Napoleona. Książę Metternlch wiedział, 
że aby przejechać z Triestu do Bom­
baju morzem, trzeba poświecić bardzo 
długi okres czasu. Przestrzeń między 
teml dwoma portami wynosiła 12.000 
mil. Kanał, przekopany pomiędzy Afry 
ką i Azją skróciłby tę przestrzeń eona] 
mnie] o połowę. A na tem musiałaby 
zyskać Austria I je] handel. 

Na rozkaz Metternicha uczeni znów 
dokonali pomiarów poziomu morza Śród 
ziemnego i Czerwonego. Poziom oka­
zał się niemal Jednakowy. Zdawało 
się, że Już rozpocznie sie realizacja 
wielkiego planu. Ale na horyzoncie 
europejskim zaczęły zbierać sie groź­
bę chmury. Metternlch' musiał ucho­
dzić z Wiednia. Jego projekt spotkał 
taki sam los, Jak 1 projekty Lelbnltza 
i Napoleona. 

Twórca kanału 
Ale Już w 12 lat późnie] we Francji 

zaczęto głośno mówić o inżynierze-
czarodzieju, który odważył sie na wiel 
kle dzieło. Tym inżynlerni bvł francuz 
Lesseps. 

17 sierpnia 1869 roku Inżynier Fer-
dWiand Lesseps kazał założyć miny 
poci wąski pas ziemi, oddzielający mo­
rze Czerwone od Śródziemnego. Suez­
kI kanał stał się rzeczywistością. Azja 
została rozdzielona od Afryki. 

Trud był nadludzki 1 przedsięwzię­
cie wydawało się tak fantastyczne, że 
nikt, poza twórcą I ludźmi, którzy ofla 
rowall na ten cel pieniądze, nie wierzył 
w możliwość urzeczywistnienia pro­

jektu. Bo też istotnie — ze 164 kilome­
trów, oddzielających morze Czerwone 
od Śródziemnego, trzeba było przeko­
pać 143, a to Jest równoznaczne z wy­
kopaniem około 75 miljonów metrów 
sześciennych ziemi. 

60 maszyn czerpiących ziemię bez 
chwili przerwy pogłębiało dno Słonych 
Jezior. Tysiące wielbłądów niekończą-
ceml się karawanami odwoziło wydo­
byty piasek w głąb pustyni. Tysiące 
fellachów, spędzonych ze wszystkich 
krańców, zmieniało mapę Egiptu ku sła 
wie Lessepsa I dla dobra ludzkości. 

W początkach września statek egip 
skt „Latlf' odbył próbna podróż wzdłuż 
nowego kanału, a w końcu miesiąca 
sam Lesseps przepłynął te odlegflość 
od Port-Sałdu do Suezu. I wreszcie 17 
listopada na uroczystości przybył wice 
król Egiptu Izmael-Pasza w towarzy­
stwie swych gości: cesarza austro-wę­
gierskiego Franclszka-Józefa. księcia 
Walji, Napoleona III i cesarzowe] Euge 
njl. Wśród setek gości znajdowali się 
też Ibsen, Jerome K. .Terome. Teofil 
Gautler. 

Tłumy widzów tworzyły feeryczny 
obraz — fellachowie, oficerowie bryty] 
scy, wojenni attache we wspaniałych 
mundurach, dyplomaci w obszytych zło 
teml galonami strojach, panie w suk­
niach, będących ostatnleml kreacjami 
mody. Wszystko to pomieszało się w 
pstry tłum, który przybył ze wszyst­
kich stron świata, aby ujrzeć najwięk­
szą zdobycz stulecia. 

* 
Dziś, w Port-Saldzle. na długiem, 

granltowem molo, stoi wielki pomnik 
Lessepsa, twórcy kanału Suezklego. 
Posąg francuza stoi w naturalne] wiel­
kości na wysokim cokole. Na głowie 
widnieje wieniec laurowy. Posąg stoi 
1 ponuro spogląda na dół. A na dole to­
czą się fale morskie. Wieczorami na 
pomnik pada odblask wielu świateł, pły 
nących z olbrzymiego gmachu w mau-
rytańsklm stylu. To — mózg i serce ka 
nału. W tym gmachu znajdują się biura 
zarządu towarzystwa akcyjnego kana­
łu Suezklego. 

Pstry tłum, który przewala się w 
dwóch portach Suezu, składa się z 
wszystkich narodowości świata. Grecy 
arabowie, włosi, fellachowie. Syryjczy­
cy, koptowle, francuzi, nlemcy. anglicy 
Portugalczycy, żydzi, hlsznanle. turcy, 
japończycy, chińczycy. Wszystkie ję­
zyki l narzecza krzyżują sie w powie­
trzu. 

Dziś tłum Jest podniecony I zdener­
wowany. Albowiem Suez przestał być 
tylko centralną drogą morska hand]u 
międzynarodowego. Stał sie kanałem 
wojny I pokoju. St. Krawlcz. 

Chcą z a m k n ą ć k a n a ł S u e z k i 
Posiedzenie w tej sprawie odbędzie się7b.m. 

Towarzystwo Kanału Suezklego kiego za rok' ubiegły wynika. Iż czysty 
jest według statut swego przedslęblor- zysk osiągnięty w tym roku wyniósł 
stwem eglpsklem. W radzie zarządzają 522 miliony 185.915 franków w złocie, 
cej niema jednak ani Jednego eglpcJanl-.Z tej sumy przypadło 71% akclonarju-

szom, 1 5 % radzie zarządzającej i 2% 
urzędnikom. 

Biura zarządu I rady Towarzystwa 
Kanału Suezklego znajdują sie w Pary­
żu, tutaj też 7-go b. m. odbędzie się ze­
branie Rady zarządzającej, które budzi 
powszechne zainteresowanie nietylko 
w świecie finansowym, ale i oolitycz-
nym, wiadomo bowiem, Iż członkowie 
Rody, Anglicy, złożyli Już wniosek w 
sprawie zamknięcia Kanału. Kwestia 
ta wiąże się bezpośrednio z ewentual­
ną decyzją rządu angielskiego zastoso­
wania sankcyj przeciw Italii i stąd też 
wynik obrad Rady Suezu oczekiwany 
jest nietylko w Paryżu, ale i gdziein­
dziej ze zrozumiałem zainteresowaniem 
1 niecierpliwością. 

na. Rada składa się z 32 osób. a w tem 
21 francuzów, 10 anglików, loden holen 
der. Prezesem Rady Jest markiz de 
Vogue, który otrzymał swói fotel w ra 
dzie w spadku po ojcu Melchiorze de 
Vogue, znanym i cenionym pisarzu i pu 
blicyście. 

Wśród członków rady znajdujemy 
nazwiska znano w świecie arystokra­
cji, polityki 1 finansów. Zasiada więc w 
niej: b. ambasador francuski w Rzymie 
Barrere Carl ot Cromer, b. wlelkorząd 
ca brytyjski Egiptu, b. prezydent Fran 
cii, Doumergue, M. Lesseps, H. de Wen 
del — król metalurg]! francuskie), gen. 
Weygand, E. Bonnet, N. Lebon. sir J. 
Malcolm, A. lsaac, h. minister handlu 
etc, etc. 

Ze sprawozdania Tow. Kanału Suez 

Nieście pomoc najbiedniejszym 

E U R O P A 
Pocz. 12, 2, 4, 6, 8, 10. 

Cala Łódź mówt tylko o filmie 
NIEZWYKŁYCH EMOCJI p. t. 

SING-SING 
gigantyczna realizacja MICHAŁA KERTESZA. 

Dzi* o godz. 12 1 2 specjalne poranki 
CENY 
MIEJSC 
od 

;oaz. ic i i specjalne poranki 

80 gr. 

P A R C E L E 
BUDOWLANE 

pf ly ul. Krzcmlenltnkltl i 
RetklAskle] do ipnodania. 
Zgłoszenia: Piotrkowska 40, 
Zarząd spadkobierców I. K. 
Poznańskiego, w dni pow­
szednie od 10—13 i od 4 
do 6 popołudniu. 
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REPREZENTACYJNE 
KINO 

„ R I A L T O " 
PRZEJAZD I. 

Pocz. o godz. 4, 6, 8, 10. 
Od 12 — 2 poranki. 
POD NOWYM ZARZĄDEM 

D Z I Ś I D N I N A S T Ę P N Y C H ! 
INAUGURACYNY PROGRAM: _ t 

Bilety wlgowe i bezpłatne bezwzględnie nieważne. ''• ' 

Wspaniały film wiedeński, zrealizowany według światowej sławy arcydzieła Artura Schnltzlera W rolach głównych: d 

MAGDA SCHNEIDER 

L; A l t n l A ; < ( 0 L Q A CZECHOWA-] 
ODO 01 WILLY EICHBERGE^ 
LIJIIKI PAUL HoRBIGER. 

LUIZA ULLRICH. I L O S T K I 
-S „Piłsudskim" 

Nadeszły pierwsze zdjęcia z życia 
okrętowego pasażerów pierwszej podró­
ży m/s „Piłsudski" do Ameryki. 

Na zdjęcia i -cni trzy piękne pasażer • 
ki, jak widać bardzo zadowołone z pod­
róży. 

Na zdęcin 2-?m gen. Bolesław Wie-
niawa-Długoszowski, gen. Gustaw Or-
łicz-Dreszer i gen. Aleksander Osińskie 
na pokładzie okrętu. 

Komunikacja łodzi z zagranica 
Dotychczasowe zabiegi nie odniosły skutku. Wszystkie 
postulaty będą rozpatrzone na konferencji kolejowej 

W przyszłym tygodniu -• rozpoczyna 
się w Helsinkach, w Finlandii, między­
narodowa konferencja kolejowa, na któ­
rej ustalony zostanie nowy rozkład jaz­
dy we wszystkich krajach europejskich. 

litych pociągótf; Berlin — Warszawa 
jStołpce. 

To wszystko — jeśli chodzi o ruch 
pociągów międzynarodowych w Polsce. 
Ale niezależnie od tego przygotowano 

Konferencja międzynarodowa poprzedza 'szereg wniosków, dotyczących już bez 
zazwyczaj konferencję krajową, gdyż w'pośrednio komunikacji kolejowej w kra 
zależności od uchwał powziętych na ju. 
pierwszej — przystosowuje się wew­
nętrzny rozkład jazdy w każdym kraju. 
Dlatego też iest rzeczą bardzo ważną, 
z jakiem! wnioskami wyjeżdża delega­
cja polska. 

Łódź jest szczególnie zainteresowa­
na w tej sprawie. Od wielu lat nie mo­
żemy doprosić się o bezpośrednią ko­
munikację z zagranica i nie umiemy wy­
tłumaczyć komu należy, że nie można 
tak wielkiego miasta, będącego centrum 
polskiego przemysłu włókienniczego, po­
zostawiać na uboczu. Niezliczone me­
moriały, jakie w tej sprawie wysyłano 
do Warszawy, nie dały dotąd pożądane­
go rezultatu. W konsekwencji przestano 
o to monitować centralne władze. Infor­
mowaliśmy się specjalnie w tej sprawie 
— okazuje się, że w roku bieżącym nie 
wysłano jeszcze do Warszawy odpo­
wiedniego memoriału. Jest więc rzeczą 
pewną, że przegrywamy znów na cały 
rok, tego wniosku bowiem delegacja pol­
ska w Helsinkach nie zgłosi. 

Ale natomiast projektowane Jest 
wprowadzenie wielu nowych pociągów 
bezpośrednie] komunikacji z zagranicą. 
Przedewszystkiem, niemal zadecydowa­
na jest sprawa uruchomienia pociągu 
bezpośredniego Warszawa — Konstanty 
nopoi przez Bukareszt i Fllipopol. Zde­
cydowana jest sprawa wprowadzenia 
bezpośredniego połączenia kolejowego z 
Warną nad morzem Czarnem, ponieważ 
wprowadzenie stałego kontyngentu pa­
szportów ulgowych do Bułgarii powo­
duje, iż z roku na rok coraz większa 
liczba osób wyjeżdża do tej miejscowo­
ści w okresie letnim. 

Poza tem delegacja zgłosi wniosek o 
przedłużenie pociągu „Nord-Express" 
który kursuje na linji Paryż - Warsza­
wa, a ma połączenie również z Łodzią 
— aż do Moskwy. Wobec tego, iż uzy­
skano już zgodę kolejowych władz so­
wieckich, wniosek ten zostanie niewąt­
pliwie przyjęty. I wreszcie przygotowa­
no wnioski o stworzenie stałych dzlen-

A więc, przedewszystkiem, w roku 
1936 ma nastąpić systematyczne kaso­
wanie postojów pociągów pośpiesznych 
na małych stacjach. Będzie to przepro­
wadzone z całą bezwzględnością, co 
umożliwi skrócenie biegu pociągów. 
Nprz. pociąg pośpieszny Łódź — War­
szawa zatrzymywałby się na swej. tra­
sie tylko dwa razy — w Koluszkach 1 
Skierniewicach. Pociąg pośpieszny do 
Krakowa zatrzymywałby się tylko trzy 
razy — w Koluszkach, Częstochowie i 
Trzebini. Jeśli chodzi o nocną komunika­
cję, będzie to miało kolosalne znaczenie. 

Ważną inowacją jest także wprowa­
dzenie pociągów „non stop" t. i. idących 
bez zatrzymania się od stacji wyjazdo­
wej do celu podróży. Dla próby pocią­
gi te Wprowadzone zostaną na liniach 
Warszawa — Katowice i Warszawa — 
Poznań. O ile inowacją ta wytrzyma 
próbę życia t. zn. pociągi te cieszyć się 
będą dostateczną frekwencją, będą one 
wprowadzone także na innych linjach. 
Poinformowano nas, że w planie iest 
nprz. przewidziany pociąg „non stop" 

Łódź — Kraków. Pociąg' taki , nie za 
trzymuiący się na żadnei stacji i w do­
datku pośpieszny, umożliwiłby nprz. 
przebycie trasy z Łodzi do Krakowa w 
ciągu 3—3 i pół godzin. 

W dalszym ciągu — przygotowana 
jest sprawa zwiększenia częstotliwości 
niektórych pociągów. Podróżni bowiem 
sarkają, że mają do dyspozycji na okre­
ślonych trasach tylko dwa pociągi, dzień 
ny i nocny, ale obydwa kursują w nie­
zupełnie właściwych godzinach. Ponie­
waż trudno wszystkich zadowolić — 
centralny wydział ruchu projektuje 
zmniejszenie składu pociągów, a zwięk­
szenie przez to częstotliwości ich ruchu. 

I wreszcie, co jest ważne, a co już 
jest przygotowywane na nadchodzący 
sezon zimowy — to zwiększenie liczby 
pociągów sezonowych w kierunku uzdro 
wlsk i stacyj klimatycznych — Zakopa­
nego, Krynicy, Wisły i t. d. Niezależnie 
od tego, jeśli podróżni będą reflektować 
na przesiadkę w Krakowie — będą mieli 
do dyspozycji nowe pociągi motorowe 
Kraków — Zakopane i Kraków — Kry­
nica, które zaczną kursować przed świę­
tami Bożego Narodzenia. 

Jeśli chodzi o wszystkie dotychcza­
sowe postulaty Łodzi, wysuwane na kon 
ferencjach miejscowych i zawarte w me­
moriałach sfer gospodarczych — będą 
one rozpatrzone dopiero w listopadzie 
przez państwową rade kolejową. 

SZ 

SOBO 
ncert 

Dział oficjalny Ł.Z.O.P.N. 

K o m u n i k a t N r . 45 
Zarządu z dnia 4 peźdzkrnlkf 

1935 r. 
Załatwia się przychylnie protest „Hakoł 

'.Tomaszów) i uchyla się dyskwalifikację nałor 
n!\ pizez Podokręg Tomaszowski na zawodnik' 
Mońka Blibauma i Sendcra Szejnberga. 

Komunikat N r . 14 
Kapitana ZwiazkGwego z dntóiw! 

4 października 1935 r. g d

e * g 
Wyznaczam dodatkowo do składu dTuit !'niińskie 

reprezentacyjnej na zawody Łódź — Krakóv[ 'Ch utw 
dniu 6 października b. r. w Krakowie zawo* Jly", jed 
!:ów: Happego (Burza) i Triobla (L.T.S.G.). . Win k 

Wymienieni zawodnicy stawią się w soty Klkich o 
dnia 5-go października o godz. 17.30 na dwO; łrnie sui 
Fabrycznym i zameldują się u kapitana p. Cf 'Cgo, p( 
Kluby obowiązane są zaopatrzyć zawodni* fca do n 
w niezbędne utensylja sportowe, za wyjąłki torów C 
spodenek, gietrów i koszulek. 4 t \ 'cznyc 

"tura. P 

O d w o ł a n i e m e c z u 
b o k s e r s k i e g o Polska—CzechO w" 1 ^; 

S ł o w a c j a « d : 

Poznań, 4 październ" !' A-dui 
(Tel. wł.). — Spowodu wrogich \ g d z i w i l 

strojów publiczności i obawy przed I • a-
monstracją, Zarząd Polskiego Zw. B° Q W W 
serskiego zdecydował w piątek, w Pj t T c atr 
odwołać międzypaństwowe zawody łch i -

 m 

serskie Polska-Czeclto słowacja, wylĄ l Moraw 
czone na niedzielę, 6 b. m. w Pozna"1 „.'Mul 

K!" słucł 

Hakoah wśedeński 1 . K 
gra dziś z ŁKS-em gjjfc 

W dniu djs iej^ym odbędzie się w "! c 

ostatni w tym sezonie mecz o chłr.\xte:zB "Iwj f. 
d/ynarodowym mię;'zj licowym ŁKS-em a 0 ka 
deńskim Hakoahem. Mecz ten będzie ro*"*. stawj 
cześnie benefisowym meczem trenera ŁKS-H.Ł Ka ni 
Ląjosa Czeislera, który przepracował w l ó w ł L ' 6 ,,2' 
drużynie już piąty sezon J^owisk 

Hakoah przybył do Polski tym razem W • ^ • • 1 
na dwa mecze i z Łodzi udaje się do Cztj E t > « 
chowy. y\% 

Mecz dzisiejszy cieszy się ogromnem za'' ^ ^ ^ J i 
resowaniem .tembardziej, że ositatnio Ha*' 
wykazał znakomitą formę. Będzie to rewaC*' >. *«IŚ 
mecz ŁKS-u, gdyż w pierwszem tegoroc^ ;t(){| , 
spotkaniu wiedeńczycy pokonali łodzian w ' 1 ° J 

sunku 2:0, demonstrując b. ładną grę. 
Ł-K.S. przygotował do meczu z Hakpłjj 

ipknajsilniejszą drużynę i poczynił zmianU 
linji ataku, wystawiając do niej nowopozjjl 
nych i wielce obiecujących piłkarzy z drU»l 
I.K.P. Mecz rozpocznie się o godz 15.30 po T 

Kalendarzyk sportów) 
na sobotę i niedzielą 

Kalendarzyk sportowy na dzień dzisiej»J Wo 
jutrzejszy przedstawia się w Łodzi następni' fcfc 

o r 

Inspekcja grupy ochotników abisyńskich. 

Piłka nożna 
SOBOTA. . ,i 
Stadjon ŁKS-u przy Al. 

o godz. 15.30, mecz międzynarodowy: Ł.K.'v J> 
Hakoah (Wiedeń). Pozatem w Łodzi i n» ! sJI 
wincji dalsze mecze o mistrzostwo klasy " i 
W Łodzi o godz. 15-ej na boisku U.T.: v 

Kochba — Zjednoczone ^ 
Gry sportowe. Na boiskach w Łodzi 

sze mecze o mistrzostwo. 
NIEDZIELA. ,' r. 

Piłka nożna. Boisko ŁKS-u przy A 1 i ijŚ t 0 r 2V v 
o godz. 11.30 przed poł. mecz towarzyski l 1 ^ Barii 
ŁTSG. Boisko Turu o godz. 15-ej mecz « ' n M * 
strzostwo klasy B: Tur — Huragan PozaUfJ% pOc 

V V ł 

m 
J t ^ d n i 

Jak się dowiadujemy, kierownictwo *J * f ° c ' ' 
bokserskiej I.K.P. pertraktuje obecnie z dL' ̂ y r e 
nałą drużyną bokserską Heros-Einłracht t ^ Jlerr, . 
noweru, w celu rozegrania z nią w pocz*^j ° l 

Grudnia międzynarodowego meczu drużyn,0 ^ ty r c Y 
w Łodzi. W barwach drużyny niemiecki*! j ^anr 
czy kilku znanych pięściarzy niemieckich, a^',i ™Vcząi 
Bernlóhr, który stoczyłby walkę z Chffl'*/^. 
skim. Prócz meczu I.K.P. Eintracht ma f"̂ , 
w Polsce jeszcze mecze z poznańską v 

warszawską Skodą i inowrocławską CuiaviA-

Łodzi i na prowincji dalsze mecze o mistrz"' 
klasy B i C. 

Sporty motorowe. O godz. 7-ej rano »Pf 
lokalu U.T. przy ul. Piotrkowskiej 220 st»J| 
VIII raldu motocyklowego „Dookoła Łodzj«! 
dystansie 350 klm.i organizowanego przez U ^ 1 

Touring. , 
Gry sportowe. Na boiskach w Łodzi °* 

mecze o mistrzostwo. 

Pięściarze niemieccy 
walczyć będą z IKP 

Pod 
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H A M 

,ODNIWP 

S Z C Z Y T T E C H N I K I 
T O 

D O S K O N A Ł E 
R A D J O A P A R A T Y 

YMCA w p r o w a d z i ł a w b ł ą d 
dawniejszą radę miejską, magistrat, P.U.W.F. i całą 

opmję publiczną. — Domagamy stę wyjaśnień! 

" J SOBOTNI KONCERT SYMFONICZNY. 
CJNL* Koncert symfoniczny w dniu 5.X (sobota) 

lodź 22.00 w wykonaniu orkiestry symfo-
' cznci Polskiego Radja pod dyrekcją Józefa 

drut? "mińskiego, przyniesie szereg wartościo-
rakótf 'eh utworów: uwerturę do opery „Leszek 
ZAWODY", jedno z pierwszych dziel O. Elsnera, w 
G.j. ffym kompozytor podjął próby stworzenia 
v sobilflkich oper narodowych. Pozatem w pro-
i dwo; 'mie suita „Dziadek do orzechów", Czaikow-
p. Cy 'ego, powstało z muzyki baletowej, a nale-
rodnw do najmilszych i najwdzięczniejszych u-
-yjątki <oróvv Czajkowskiego. Jakby wtór do auto-

l J tvcznych ruchów lalek brzmi wstępna u-
t fiura. Po dowcipnym marszu następuje uro-

m»it t-v "Danse de la Dragee", dalej prawdziwy 
£ U |fepak", melancholijny „Taniec arabski", 

. - fteskowy „Taniec chiński" I wdzięczny i sub-
ZCftO lny „Taniec fujarek" oraz „Walc kwiatów", 

czasie koncertu jako solista wystąpił skrzy-
_ Władysław Wochnik, który wykona kon­

i e m " g A-dur Mozarta, stanowiący idealny wzór 
[JCJJ t '^"dziwie klasycznej formy i apollińsldego 

źed I 
Zf 30 GWIAZDY I DWÓJKI W TEATRZE 

w 4 y WYOBRAŹNI — DI A DZIECI. 
w / j Teatr Wyobraźni nadaje dla dzieci star­

ł y "\ ?ch i' młodzież radiową komedię, pióra Jani-
YrytK • Morawskiej p. t. „Owiazdy i dwójki". Dziw-
^nflflT tytuł — pomyśli niejeden z naszych mlo-

& słuchaczy. Jaki może być związek pomię 
#1 -''k dwójkami a gwiazdami? Gwiazdy tkwiq 
\ l ,/J$?ka na niebie, no., a awoykPfr "dzienniki 

^nmje się za„ gramatykę łacińską i słówk^ 
Jlcckie. Bo też nie o gwiazdach na niebie 

v Ł c t f - c mowa w słuchowisku, lecz o młodych 
• •ze n>l?'dyatkach na gwiazdy filmowe, które ma-
„ „ o karierze Orety Garbo lub innej filmo-
' r ó^ i i* ' , s ' awy — zaniedbują gramatykę łacińską i 
LKSuErka niemieckie. Jak się z tych marzeń nie-

1 6 0 * % ^ „Kwiazdy" wyleczyły, opowie sobotnie 
•łowisko. 

Sprawa ograniczeń' stosowanych) Ale już wówczas Y.M.C.A. miała 
przez Y.M.C.A. przy korzystaniu z nie- plan budowy własnego, wielkiego gma-
których urządzeń w nowym gmachu chu. Na tle budowy tego gmachu to-
przy; ul. Moniuszki, w dalszym ciągu czyły się nawet pertraktacje pomiędzy 
żywo interesuje społeczeństwo łódzkie.(magistratem a zarządem Y.M.C.A.— 
W związku z tem jeden z dzienników'.magistrat bowiem zamierzał odstąpić tej 
przeprowadził nawet wywiad z dyrek- instytucji obszerny plac pod budowę w 
cją tej instytucji, który całkowicie po-j pobliżu tego miejsca, na którem powsta-
twierdził podane przez nas wiadomości, je obecnie Dom-Pomnik Marszałka Pił-

Y.M.C.A. jest stowarzyszeniem mło-jsudskiego, a wzamian za to Y.M.C.A. 
dzieży chrześcijańskiej. Z tego względu' odstąpiłaby miastu swój plac na ul. Mo-
statut. opiewa wyraźnie, że członkami in iuszk i , na którem urządzony byłby 
uczestnikami . mogą być tylko osoby skwer. Pertraktacje te nie dały wów-
wyznania chrześcijańskiego. Nikt natu- ' czas rezultatu, Y.M.C.A. podjęła budowę 
ralnie "nie kwestionowałby takiego po - : gmachu na ul. Moniuszki, 
stawienia sprawy, gdyby... gdyby spra- j Ale gmach ten musiał pochłonąć bar­
wa wyglądała właśnie tak i nie była dzo poważne sumy, których nie było. 
w sposób dziwny przez zarząd tej in- j W tej sytuacji zarząd Y.M.C.A. zwrócił 
stytucji maskowana. Przed kilku laty, się do magistratu i do P.U.W.F. z bar-
powstał w Łodzi projekt wybudowania dzo logiczną propozycją: ponieważ 1 my 
wielkiej, krytej pływalni, oraz kry te j 1 mamy zamiar w naszym domu wybudo-
hali sportowej. Budowa tych dwóch j wać krytą halę sportową 1 basen pły-
wielkich urządzeń miała odbyć się pod ( wacki , moglibyśmy uczynić to wspól-
egidą magistratu. Ponieważ jednak koszt ; neml siłami. Jeśli magistrat oraz pań-
budowyhal i sportowej i krytego basenu I s twowy urząd dadzą nam na ten cel pie-
pływackiego był bardzo wielki, a ma-Jniądze, uzyskamy z Ameryki dwukrot-
gistrat we własnym zakresie nie mógł; nie większe sumy i w ten sposób miasto 
się tego podjąć, ówczesny prezydent j otrzyma basen i halę sportową, a mia-
miasta, Ziemięcki, rozpoczął pertraktacje sto nie będzie narażone na tak wielki 
z państwowym urzędem wychowania fi-: wydatek, jaki musiałoby ponieść, gdyby 
zycznego, by wspólnie przystąpić do bu- ' chciało prowadzić budowę we własnym 
dowy. \ zakresie. 

Zrozumiałą jest rzeczą, że gdyby J Oczywista, prezydent Ziemięcki chęt 
magistrat wybudował krytą halę sporto- 'nie zgodził się na to. Sprawa domu 
wą i basen pływacki, względnie P.U.W.F.! Y.M.C.A. odesłana'została do rady miej-
— nie stosowanoby żadnych ograniczeń 1 skiej i ówczesna, socjalistyczna rada 
wobec nikogo. Korzystać z tych urzą-, miejska uchwaliła przyznać Y.M.C.A. 
dzeń mógłby każdy obywatel m. Lodzi. ] 150.000 złotych, co równało się właścl-
Podobnie zresztą dzieje się w Zgierzu, J wie sumie 450.000 złotych, ponieważ za 
gdzie basen wybudował magistrat, a o- ( t ę kwotę zarząd Instytucii otrzymał dwu 
becnie amortyzuje swe koszty przez po-, krotnie wyższą sumę z daru amerykań-

n -z»J, 
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! \vafl ' j | 
o r o d l 
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Ulegają się salwy śmieehu na wspaniałe) 
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E JOASIE 
JADWIGA SMOSARSKĄ 
MICHAŁEM ZNICZEM 

y wolnego wejścia nieważne. Pooz, o g. 12eJ 

oranki od 80 gr-

bieranle opłat wstępu. 'skiego. Tak samo P.U.W.F. chętnie za-

w i — Q u o i m u 
Oto; co piszą ci, którzy widzieli ten wielki film! „Myślę, że to najpiękniejszy obraz,'jaki kiedy­
kolwiek wyprodukowano. Film, który powinny oglądać całe miasta w kompletach. 

(New York Times). 
„Możecie być dumni z każdego centymetra tego filmu. Genialne dzieło—genialnych twórców. 

(Variety). 
„Nie-wystarczają zwyczajne superlatywy. (Cinema Hall Marks). 

JUŻ W PONIEDZIAŁEK W KINIE 

„ C A S I N O " 
UROCZYSTA PREMJERA TEGO NIEZWYKŁEGO FILMU. 

FOLIES BERGERE 
C H E Y A L I E R 

JUŻ 
W NASTĘPNYM 
PROGRAMIE 
KINA 

„ E U R O P A " 

deklarował kwotę 100.000 złotych, prag­
nąc, aby stowarzyszenia sportowe i in­
stytucje p. w. i w. f. w Łodzi miały do 
dyspozycji tak ważne dwa urządzenia. 
To znów równało się sumie 300.000 
złotych, biorąc pod uwajję dar amery­
kański. 

W fen sposób YMCA zdobyła, wsku­
tek ofiary miasta i państwowego urzę­
du łącznie kwotę 750.000 złotych na bu­
dowę swego domu. Zdobyła tę sumę od 
instytucyj, które żadnych ograniczeń 
wyznaniowych nie stosują i gdyby wy­
budowały odrębną halę i pływalnię — 
ograniczeń tych nie wprowadziłyby. 

1 oczywiście jasne jest, że, ówczesna 
rada miejska, w większości socjalistycz­
na, nie mogła nawet przypuścić, że 
YMCA stosować będzie ograniczenia 
przy korzystaniu z tych urządzeń, które 
nie są przeznaczone tylko dla członków, 
lecz dla ogółu mieszkańców. 

Dlatego Właśnie zasady czystej spra­
wiedliwości wymagają, aby Y.M.C.A. ze 
stosowania ograniczeń zrezygnowała. 
Nie .chodzi, powtarzamy, api o członko­
stwo ani b uczestnictwo. , 0 to nikt się 
nie ubiega. Nikt też nie rąści sobie ja­
kichkolwiek preterisyj do korzystania z 
tych urządzeń YMCA w jej domu, które 
przeznaczone są wyłącznie dla .człon­
ków. Ale jeśli chodzi o halę sportową 
i basen pływacki — dwa urządzenia, 
przeznaczone dla wszystkich — żądne 
ograniczenia tu nie mogą Być stosowa­
ne. Taka bowiem a nie i nnaby t a Inten­
cja magistratu 1 P.U.W.F. w chwili gdy 
decydowały się zrezygnować z własnej 
budowy i poprzeć budowę YMCA. A po­
nieważ YMCA jest instytucja ó wielkich 
zadaniach społecznych — dziwić się tyl­
ko wypada, że trzeba Jej nr?ypominać 
o jej obowiązkach wobec całego społe­
czeństwa łódzkiego. 

Nagły zgon 
sekretarza V wydzia łu sądu 

o k r ę g o w e g o 
Wczoraj w nocy, zrnarł nagle na udar 

serca ś. p. Bolesław Dytbrener, sekre­
tarz V wydziału karnego sądu okręgo­
wego i biegły sądowy w sprawach kali­
graf ji i grafologji. Zmarły cieszył się 
szczerą sympatją w sferach prawniczych 
naszego miasta i jego odejściu towarzy­
szy prawdziwy żal. 

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę. 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 

Teatr Rozmaitości 
tel. 112-25. 

Dnia 7 października r. b. o godz. 9-ei wiecz. 
j e d y n y występ słynnej artystki recytatorki 

R A C H E L I H O L C E R 
W programie utwory: Żeromskiego, Tuwima, 
Wittllna, Klpllnga, Pereca, Asza. Mahgera, 

Szłajnberga, Łuckiego, Alnhorna i inn. 

^łoc i i e d n a n o w e l k a 
J.T.! 
.odzi Maiku 

l 
A 1 ^. ; , t 0 r 3v wprowadzono numer 317, dyrek-

•cz o ' ; a r m g t o n odwrócił się w stronę ok-
ozat" 1!, ota Począł bębnić palcami w szybę. Nie 
i s t rzo ' ny Jf*ał się nawet, gdy dozorca więzien-
„ o i f O ł ź ł o i n o : 

stafj w Proszę podejść bliżej, Cary Brentl 
: o d T!ni 'Jp' r t . '^ień stał bezradnie przy drzwiach 

S i 

przy 
Potężna, barczysta posłać wypeł 

w o 

dzi ^ i e ! ! ' *da się, cały pokój. Z zażenowa-
o > doglądał na dozorcę, który klepał 
|y a chęcająco po plecach. Ten niezwy-

ifcs, £&$t uprzejmości, napawał Brenła 
be^ e * większą nieśmiałością. Stał więc 

i l ^ t y • n}e * patrzał na dyrektora, który 

3t t %\xn. ^ r e k t ° r Barington lekkiem skinie-
l o c z s ^ / d ^ głowy odpowiedział na powitanie 
' ^ f d t y r c Y i zasiadł przy swem biurku. — 
f aVJ?otv : a m Vśleniu wertował akta sprawy, 
Chn>"jro p 2 1 ^ 0 6 ! stojącego przed nim człowic-
i p p ^ a w a Brenta była bardzo poważ-

Hry c°dwojny mord rabunkowy — elek-
\Vq« . n e krzesło — ułaskawienie i doży-

l e więziesaj^ —.trzylcrotna próba 

ą , 
iavi»-

ucieczki z więzienia... 
Dyrektor podniósł wreszcie głowę i 

spojrzał na więźnia. Po chwili zaczął 
swym przyduszonym głosem: 

— Brent, spadł na mnie smutny obo­
wiązek poinformowania pana, że wczo­
raj wieczorem w szpitalu, zmarła pańska 
matka wskutek ataku serca... 

Dyrektor Barington przyjrzał się 
uważniej więźniowi. Brent zbladł. Jego 
potężna, barczysta postać zakołysała się 
lecz po chwili, więzień zapanował nad 
sobą. Zakrył twarz rękoma i pozwolił, 
aby dozorca usadowił go na krześle. Je­
go potężna klatka piersiowa drgała kon 
wulsyjnie, choć z ust nie wydobywał się 
żaden dźwięk. Barington podszedł doń i 
położył rękę na jego ramieniu. Próbował 
go pocieszyć, ale Brent nie odrywał rąk 
od bladej twarzy i milczał. 

Dyrektor podszedł znowu do okna i 
spojrzał na zabłoconą ulicę. Cisza, panu­
jąca w pokoju, miała w sobie ooś tajem­
niczego i denerwującego, s 

Wreszcie Cary Brent podniósł gło­
wę. Był, zdaje się, zupełnie opanowany 
i zwrócił się do dyrektora spokojnym 
głosem: 

— Kiedy odbędzie się pogrzeb? 
— Jutro w południe... 

— Błagam pana, niech mi pan dyrek-
ter pozwoli pójść na pogrzeb matki... 
Może mi pan przydzielić trzech dozor­
ców z karabinami... czterech... ilu pan 
chce!... 

Dyrektor patrzał nadal na ulicę, by 
nie spojrzeć więźniowi w oczy. Cary 
Brent, widząc, że dyrektor nie odpowia 
da, sam zaczął mówić... Opowiadał o 
swej młodoici i o matce, jedynej osobie, 
którą kochał i szanował... Wspomnienia 
z dawnych lat uspakajały go coraz bar­
dziej, głos jego stawał się coraz cichszy, 
coraz rzewniejszy. 

W ostatnich słowach, ponownie zwró­
cił się z prośbą do dyrektora, aby po­
zwolił mu udać się na pogrzeb. 

Dyrektor Barington zbliżył się do 
więźnia i przeszył go bystrym wzrokiem 

— Wróć pan do celi... Zastanowię się 
nad tem i postaram się uczynić dla pana 

! wszvstko, co jest możl iwej 
Po wyjściu więźnia, dyrektor Baring 

ton opadł ciężko na fotel i zamyślił się 

głęboko. Żal mu było tego człowieka, 
ale sprawa nie była znowu tak prosta. 
Regulamin więzienny pozostawiał w ta­
kich wypadkach dyrektorowi wolną rę­
kę, lecz jednocześnie czynił go odpo­
wiedzialnym za urlopowanego więźnia. 
Jakże więc miał postąpić wobec Bren­
ta, który trzykrotnie już próbował uciec 
z więzienia?.,. 

• * 
Następnego dnia, dozorca ponownie 

wprowadził Brenta do gabinetu dyrękto 
ra więzienia. Barington kazał wyjść do­
zorcy, ooczem zwrócił się do więźnia, 
który nie mógł już zapanować nad swem 
zdenerwowaniem: 

— Postanowiłem wydać panu zezwo­
lenie na odprowadzenie zwłok matki... 
Zrozumiała jest jednak rzeczą, że nie 
mogę puścić pana samego... I dłntctfo r>od 
czas pogrzebu, towarzyszyć będzie 
panu... 

Dyrektor wskazał siedzącą obok 
siwowłosą staruszkę, której Brent przed 
tem nie zauważył. 

— I dlatego — dokończył dyrektor 
więzienia — podczas pogrzebu, towa­
rzyszyć będzie panu moja matka... 

Tłum. LU. 
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Moratorjum 
hipoteczne 

Z w y ż k a d o l a r a 
Dekret w sprawie moratorjum hipo­

tecznego ogłoszony został — jak dono­
siliśmy — 30 ub. m. 

Zawiera on jedynie przedłużenie 
moratorium; tym razem dłuższe, ani­
żeli dokonywane poprzednio — bo na 
dwa lata i kwartał : do 1 stycznia 1938 
roku. Wszelkie poza tem wiadomości 
0 jakoby wprowadzonych zmianach nie 
sprawdziły się. Moratorjum obowią­
zuje w te] postaci, w jakie] obowiązy­
wało dotąd. 

Trzeba dojść do wniosku, że dekret 
z 30 września nie rozwiązuje zagadnie­
nia, aczkolwiek doświadczania dotych­
czasowe stanowią już po Jemu poważ­
ny substrat. Ograniczenie się do pro­
longaty, bez zmian merytorycznych, 
oznacza znów odsunięcie rozwiązania 
na czas w gruncie rzeczy nie dający 
się przewidzieć. 

Jak już podkreślano nieraz, istnieje 
konieczność, zupełnie już widoczna, 
ustalenia amortyzacji długów hipotecz­
nych nawzór długów rolniczych. Nie 
można się już łudzić, aby nazajutrz po 
uchyleniu moratorium — czy to nastą­
pi po dwóch, czy po trzech latach, albo 
1 czterech — własność nieruchoma mo­
gła natychmiast spłacić swe zadłuże­
nie kapitalne. Tem samem mechanicz­
ne prolongaty odsuwają płatność kapi­
tału do nieskończoności. Skoro tak, 
trzeba raczei opracować plan jakiejś 
amortyzacji; im prędzej plah będzie u-
stalony, tem lepiej. W interesie dłuż­
ników, a także — w interesie wierzy­
cieli. 

Zwracano nieraz uwagę, że obecny 
stan rzeczy, w którym dopuszczalna 
iest egzekucja za odsetki zaległe sprzed 
1 kwietnia 1933 roku — oznacza w prak 
tyce w znakomitej większości wypad­
ków sparaliżowanie dobrodziejstwa 
moratoryjnego 
je się coprawda nie za kapitał, ale za 
zaległe odsetki licytowanemu wszyst­
ko jedno z jakiego tytułu prawnego od­
bierze mu się nieruchomość. Postulat 
skapitalizowania zaległości odsetko­
wych nasuwa się sam przez się. 

Względy sprawiedliwości społecz­
nej i gospodarczej • wymagają udziele­
nia szczegółowych przywilejów wie­
rzycielom z okresu przedwojennego 1 
Inflacyjnego. 

W każdym razie w stosunku do roz­
budowanego ustawodawstwa oddłuże-
nlowego w rolnictwie — samo tylko 
mechaniczne przesunięcie terminu płat­
ności dla długóW hipotecznych jest Je­
dynie bardzo niedoskonałym półśrod­
kiem. Pomijamy już, że techniczna 
strona prawa o moratorjum wymaga 
naprawy; mimo upływu dwu 1 pół lat 
tak doniosła np. dla obrotu kredyto­
wego w handlu i przemyśle kwestja 
stosowalności moratorjum do kaucyj hi­
potecznych nie doczekała się dotąd 
ostatecznego 1 miarodajnego ustalenia. 

Wydanie dekretu prolongującego 
moratorjum powinno być dopiero wstę­
pem do zbadania i praktycznego roz­
wiązania nasuwających się proble­
mów, az 
«Z^00OOO(3OOO0OOv.O0a0OOG>OOOOQC;<.:-

N a r y n k u p a p i e r ó w u t r z y m u j e s i ę t e n d e n c j a s ł a b a 
ulu. Pozostałe waluty bez zmian. Rynki walutowe miały wczoraj ten­

dencję naogół utrzymaną. Giełda war­
szawska notowała zniżkę jedynie de­
wizy na Amsterdam o 40 punktów do 
359,20, dewizy na Londyn o 1 punkt do 
26,05 oraz Zurychu o 10 punktów do 
173,05. Kursy pozostałych walut utrzy­
mane. Kabel na Nowy Jork 5.32. 

Bank Polski obniżył cene funta o 
dalsze 2 punkty do 25,93, podwyższając 
jednocześnie cenę dolara o 1 ounkt do 
5,28 za drobne banknoty. 5.29 za więk­
sze i 5,31 za czeki. 

Na łódzkim rynku walutowym obro­
ty były niewielkie ze względu na 
małą podaż walut. Dolar, zarówno pa­
pierowy, jak i złoty miał tendencję nie­
co mocniejszą. Efektywne dolary od­
dawano po 5.35. kupowano no 5.32. Do­
lar złoty 9,15- w żądaniu. 9.10 w płac*-

Fun-

W I E L K I E O B R O F Y 
na aukcjach londyńskich 

T r z y n o w e niewypłacalności 
k u p c ó w w ł ó k i e n n i c z y c h w W a r s z a w i e , S o s n o w c u t K r a k o w i e 

Donosiliśmy wczoraj o zawieszeniu 
wpyłat przez huitownika warszaw­
skiego. Eisenstadta, który naraził 
swych łódzkich dostawców na stratę w 
wysokości parnset tysięcy zł. Obecnie 
otrzymaliśmy '."iadomości o trzech no­
wych „plajtach" kupców branży włó­
kienniczej w Warszawie i na prowincji, 
powodujących straty dla łódzkich pro­
ducentów włókienniczych na sumę po­
nad milion zł. 

• W Warszawie zawiesiła wypłaty 
firma Rudolf Waler, skład konfekcji i 
futer przy ul. Miodowej. Firma. ta. za-
u L s z a już po raz drugi wypłaty. Firma 
Waler....Jtupowala—bardzo ,duża>»towa^ 
rów wełnianych, za które winna jest 
firmom łódzkim kilkaset tysięcy zło­
tych. 

Drugą firmą, która zawiesiła wy­
pluty, jest firma Mozszowskl w Sos­
nowcu. Firma ta prowadzi handel hur­
towy tkaninami wełnianemi i nółweł-
nianemi, Kupowała ona zwłaszcza du­
żo w Zgierzu. Zobowiązania tei firmy 
wobec przemysłu zgierskiego oceniane 
są również na kilkaset tysięcy złotych. 

Wreszcie w Krakowie zawiesiła wy­
płaty firma Landau 1 Milgengrin. Rów­
nież i ta firma zawiesza wypłaty po raz 
drugi — przed 3-ma laty już bvla ona 
przejściowo w stanie niewypłacalności. 
,... F i rma wymienioną .handlowała tka­
ninami wełnianemi i oółwełnianemi, 
.giównyini jej dostawcami - bvłv firmy 
łódzkie i pabianickie. Zobowiązania 
firmy Landau i Milgengrin oceniane są 
na przeszło 300 tys. zł. 

stałaby sprzedana. 

ty — sprzedaż 26,10, kupno 26.00, mar­
ka niemiecka 1,52—1,51, gulden gdań­
ski 0,98-0,95. Dość mocny — wobec, 
braku materiału był lir włoski, odaa-! J & S * ™:F*SF.?™?, 
wany po 38,00, kupowany po 37.00. 

Rynek walorów miał nadal tenden­
cję słabą, przyczem znlżkowo kształto­
wały się notowania głównie doż, stabi­
lizacyjnej i łódzkich listów zastaw­
nych. Kurs poż. stabilizacyjnej kształ­
tował się wczoraj na poziomie 60.00 w 
żądaniu i 59,75 w płaceniu, a więc na 
poziomie o 25 punktów niższym niż w 
czwartek. Podobną stratę wykazały 
5-proc. L. Z. m. Łodzi za r. 1933, które 
oddawano po 50,25, kupowano oo 49,75. 
Dolarówka 52,50 w sprzedaży i 52,00 w 
kupnie, poż. budowlana 41.50—41,00. 

R Ma 

]p.05 (-
*miec''i 

1 czesk 
jUci 1' 

W okresie dotychczasowych aukcy k 2.91 
wełny kolonialnej w Londynie sprzedO 
no ogółem 70.000 bel surowca, t. /'. 8l'l 
ogólnej ilości zaofiarowanej dotąd wełni1 tosn, i-
Zauważyć należy, że ostanie dni prz? "1 r-tae; 

zapotrzebowania , ^ K C J 
gdyby obroty utrzymały sie aż do zairt w . ^ 0 . ' . 
knięcia aukcyj w obecnych granicach ^ ( _ 
wówczas prawie cala dostarczona Zif 1"* 5 < 

\aukcje te wełna w ilości 154.600 bel zA*-^. 
m BYT 
KBNA 

Zw. Przemysłu W ł ó k t e n n i c z e g f c j 
za programem defiaucyjnym jj5-J°_ 

*. 4 

Delegacja rządu prskiego w Ł i d z i 
C e l e m w i z y t y — n a w i ą z a n i e k o n t a k t u z f i r m a m i 

e k s p o r t o w o - i m porto w e m i 
Wobec przewidywanej rozbudowy cymi jej przedstawicielami polskiego mi-

polsko-perskich obrotów handlowych, w, nisterstwa spraw zagranicznych oraz 
najbliższych dniach przyjedzie do Polski przemysłu i handlu, przybędzie również 

. na zaproszenie rządu polskiego, delega- do Łodzi. 
Nieruchomości licytu- c j a D C r s k a w osobach p. Mirzy Mahme- Wizyta ta wykorzystana będzie dla 

5 da Han Badena — perskiego wicemini- nawiązania kontaktu delegatów perskich 
stra skarbu, p. Sedigh Han Vasighi — z zainteresowanemi firmami eksportowe 
dyrektora departamentu handlowego,' ml i importowemi okręgu łódzkiego, za-
zorganizowanego w Persii jako samo- j mierzaiącemi zacieśnić stosunki handlo-
dzielne ministerstwo, p. Abdula Hossein we z Persją. Należy mieć nadzieję, iż po 
Han Massut Ansari'ego — dyrektora byt delegacji perskiej w Łodzi i jej bez-
sekcji ekonomicznej w oerskicm mini-; pośredni kontakt z łódzkiemi sferami 
sterstwie spraw zagranicznych. ' gospodarczemi przyczyni się do ożywię 

Delegacja perska wraz z towarzyszą nia wymiany handlowej polsko-perskiej. 

min. Matuszewskiego 
Program gospodarczy b. min. Mat(^50) 4 

szewskiego, opublikowany ostatnio V ̂  • 
„Gaziecie Polskiej" i przytoczony fl£?r™~ 
skrócie przez nas, był ostatnio tem*

1 t«.wy°s 
tem dyskusji szeregu organizacyj go'«nano ! 
spodarczych. 'Wm 

M. in. zajmowało sie nim równie 
prezydium Zw. Przemysłu Włókienni

1 tiarów 
czego w Państwie Poiskiem. stwierdź' 
jąc, iż tezy, wyrażone w artvkuład Na 
min. Matuszewskiego w zuoełności po | w ? o t o 

krywają się z zasadnlczemi postulat* i ^ r k 
ml polityczno-gospodarczemi orzemy* stabi 
słu włókienniczego, sformułowauemi r ' 1 2 5 

okazji i podczas odbytego w maju r. * 
walnego zgromadzenia członków Zwi*' Na 
zku. A E ? * ° w o 

O Ż Y W I O N Y R U C H JFTSŁ 
w e włókiennictwie b i a ł o s t o c k t e ^ .u™ 

Według zestawienia Związku Przetfl «0,_8.2 
słowców Białostockich, sytuacja przefl k,;, 4 2 0 

siu włókienniczego tutejszego < o k r ę ^ y ! ^ ^ 
kształtowała się naogół pomyślnie. ,*<0,oo. 

Uruchomienie maszyn w mles. wr***1! 
niu wynosiło 175 proc. (l 00 proc. r ó ^ L 1 ^ 
jednej zmianie), wobec 165 proc. w sieffj%,4 J (j 
niu r. b. i 155 proc. we wrześniu 1934 'jj!^ \{ 

Ogólny eksport artykułów włókien] Wtc j 
niczych z białostockiego okręgu wynió* I j ^ O ' 
w mies. wrześniu 128,7 tys. kg. w o b c ' ~ 
120,5 tys. kg. w analogicznym miesią01 k Liv 
roku 1934. j,°P»d 

Na rynku wewnętrznym obroty by' M»j ™ 
( znaczne. Kupcy nabywali towar prz« % p j 
i ważnie na otwarty rachunek. W poro* i, EGl 
naniu z r. ub. ceny spadły o 5 proc. 'K 8 2 

Z n i ż k a ceł na przędze 5 ^ 
w Australji 

Nowy preliminarz budżetowy, przo**] 
stawony przez premjera Australji parł*; 
mentowi, przewiduje cały szereg zniw 
celnych dla przemysłu angielskiego. H 
Zniżki te dotyczą przedewszystkiem "r 

tykulów włókienniczych, jak mercery^W 
wanej przędzy bawełnianej, przędą 

w ś r ó d u r z ę d n i k ó w . — Z a w i e s z e n i e p ła tnośc i z o b o w i ą z a ń 
m o g ł o b y w y w o ł a ć n o w ą f a l ę u p a d ł o ś c i 

Wobec pogłosek o istniejącym iako-
by projekcie oddłużenia pracowników 
państwowych i samorządowych, łódz­
ka Izba Przemysłowo - Handlowa zwró 
ciła się do Zw. Izb o możliwie rychłe 
wyświetlenie tej kwestii, która w ko­
łach przemysłu 1 handlu, udzielającego 
konsumentom kredytu ratalnetro, wy­
wołała silne zaniepokojenie. Dotyczy 
to zwłaszcza włókiennictwa, które, jak 
wiadomo, w dużym zakresie stosuje 

sprzedaż ratalną. 
Koła te wyrażają obawę, iż orzepro 

wadzenie akcji oddłużeniowej, dotyczą­
cej urzędników^ mogłoby pociągnąć za 
sobą nową falę niewypłacalności we 
włókiennictwie, wobec czego w łódz­
kich sferach gospodarczych oanuie po­
gląd, iż oddłużenie w żadnym wy­
padku nie powinno obejmować zobo­
wiązań z tytułu zakupów towarowych. 

Na spłatę zobowiązań zagranicznych 
w B a ^ k u % T Ł D ^ 1 - ° r z , d o w y c b - I * - P * - usku-
do 466,5 miljn. zł., natomiast stan pieniędzy za-1 Suma wykorzystanych kredytów w Bank,. 
S O 2 7 ° I T L ' t\™ p 0 W " j k " y ł 8 i * 0 8 ' 8 ^ l in - ^ i e k s z y ł a sic o 33,6 miljn. DÓ W8 8 miljn. zł 

ile) dekady druga wymian, złota na dewizy w y - 1 zastawem! _ o 19,5 mHjn. do 74" miljń zliflf 
urna około 5 'mlH- W ! " " Ł " P o , * « « * > I <«»»•»» P " « * i b i l e tów'sk .rbow ^ C Ą E K O A " . 

sumą około 21 miljn. zł Przynosi ona dalsze DANYCH zmnieiszył się o 4 miljn do 59 5 milin zł 
uzuFclnienie zapasu dewiz o prawie 9 miljonów. Zapas rolsklch monet Ś?cbrnvci. T Mionu 
złotych. W ten sposób przewidziane na jesień rpadl o 18,5 miljn. zł. do 20,1 S N i l Pożyci"] 
wypłaty z tytułu zagran.cznych pożyczek pan-' „inne ^ t y w a - i ' , inne p „ y ^ . " „ KGLY w « « to! 'ustawowych ^ 

,jBRl 

"**n 

sztuczno-jedwabnej, mieszanej z iedu"> 3JINP 

tal 

biem naturalnym oraz szeregu artyk", '"'"ny 
ów chemicznych. * - a l 

Wymienione artykuły od nowego f0! 
ku budżetowego mają być przywożo*. 
z Anglii całkowicie bez cła, podczas g* 
te same artykuły zagraniczne opłać* 
będą nadal cło w wysokości 5°/o. PI 
cyzja rządu australijskiego pozostaje 
związku z dużą zależnością finansoj 
tego kraju od bankowości angielskiej 

1 •*«! 

Hausa na rynkach jedwabiu 
Światowe rynki surowego ]cdw$ 

kształtują się ostatnio pod znakiem ' 
dzo silnej haussy. Zwyżka ta zaznac^J 
ła się szczególnie silnie w Nowym J°y 
ku, Jokohamie i w Lyonie. Zwyżka ty 
ma charakteru spekulacyjnego, lecz flj-jL 
wołana była poważnym wzrostem zar\ 
trzebowania ze strony przemy ^n. 

^ i 

1 
wi, pierwsza o 2,1 miljn. do 148,5 miljn zł., °J 
ga zaś o 2 miljn. do 305 miljn. zl. Natych*'} 
płatne zobowiązania Banku zmniejszyły sią 0 

milin. do 158,1 miljn. zl, A 
Obicd blletóv/ bankowych — w wyniku .i f 

żej omówionych zmian — wzrósł o 49,2 
•Jo 980,5 miljn. zł. 

Pokrycie zlotem obniżyło sio do 44,91 £j 
i przekrecza normę statutową o prawie 
punktów. 

Stopa dyskontowa — 5 proc, od poży c 

6 proc. 



y 
„REPUBLIKA" nr. 274. Sobota, 5 października 1935 r. 11 

G i e ł d a p i e n i ę ż n a . I Rozwój gospodarczy Palestyny 
Na wczorajszem zebraniu giełdy walutowo -

Mzowcj w Warszawie obroty dewizami były 
bgół zwiększone, przy tendencji słabszej. No-

1*ano- Amsterdam 359.20 (—40) Bruksela 89 80 
>rlłn 213.70 ( - 5 ) , Londyn 26.05 (—1), Medjo-
} 43.30, wyplata telegraficzna na Nowy Jork 
2, Madryt 72.58, Oslo 130.90 (—95). Paryż 

'•01. Praga 21.99. Sztokholm 134 40. Zurych 
'3.05 ( — 10), W obrotach nrvwatnych: marka 
I «miec''a 151 Ô, <szyling austriacki 99.75 koro-

1 czeska 21, frank francuski 35.01, frank szwaj 
Jłki 173, gulden gdański 97.50, leja rumuó-

aukcy Jt 2.91, rengó węgierskie 102 50, dinary jugo-
orzedi K^ńsk-e 12.45, łaty łotewskie 130, funty an-

o»|i Uskie 26 03 funty palestyńskie 26, dolar go-
l > ' M o w y 5.38, rubel złoty 4.76. dolar złoty 

W z r o s t l i czby p l a n t a n c y j i z a k ł a d ó w p r z e m y s ł o w y c h . — 
I m p o r t i e k s p o r t 

Według sprawozdania Polsko - Pa- niysł palestyński. Liczba nakładów 
lestyńsk !ej Izby Handlowej w Warsza-', warsztatów przemysłowych wzrosła w 
wie, ogólna suma Inwestycyl w Palesty 
nie wzrosła w roku ubiegłym w stosun 

• ku do roku 1*133 o "<0 proc. Około po-
I łowę ogólnej sumy inwestvcvi obróco-
! na na budownictwo miejskie i wiejskie, 
przeszło 15 proc. inwestowano w plan­
tacjach owoców cytrusowych, pozosta­
łe kapitały ulokowano w przemyśle, 
przedsiębiorstwach transportowych, za 

WcM 08,50, "rubel srebrny 9.S2, bilon 084 Bank Pol 
i przy U płacił za banknoty dolarowe 5.28 
vania. AKCJE. Na rynku akcyjnym większych o- ] kupie ziemi, handlu itd. Plantacie ow>-
o . ^ ^ ^ ^ ^ cy trusowych obejmowały pod ko-
llicacn iM) f_175). Cukier 35.60 (-40), Węgiel 12.50 , niec r. 19 >4 okoł( 
ona ' -75) . Starachowice 30.50-30.25 (-75). mów (1 dunam *• 1000 mtr. kw.L z plan' 
bel Ztf PAPTPW PROCENTOWE Dla r ; r i ę - 6 w prn,| t } t v c h W ] C C e j 6 Q n r o c _ „ a l c i 

i?t n . . ,„rh nomtmo słab?-e naokół tonde ncii *.' ' , . , . . , , , , , „ 
ch był do*ć ożvwiony. Notowano: 3 oroc. bu-1 W ^ 0 plailtab 'ÓW ZVdOWSkich. 40 proc 'lrna 40.75 (—25), 4 proc. dolarowa 52 (—10), 

T7Pfl P ^ c > c • ' n w n s t v c y j n a zwykła 107 (—200). 5 proc. 
I Ł f c y tnwc-*v'na 68—67.75—68, 6 proc. dolarowa 
t y m • ł00t. 7 proc. stabili7Pcyina 60.25—59 50— 
• J ' " '.75 (_50) . odcinki po 500 Holsrów 60.50—60, 

Prnc. obligacje budowlane B. G. K. I emisja 
H H i nół nroc. Ii«tv ziemskie 12 25—11 50 

I. MaP ^50) 4 i pół proc. W a r s t w y 59, 5 prec War 
niO V ljwv stare 59, 5 proc. Warszawy no*e 53 50 
OnV ^ —53, 5 proc. Kalisza nowe 5 oroc. 

i a ^''kowa nowe 45, 6 nroc. oMigaeje m War-
tem» t » W y 8 ; 9 . m i , ) , 57.50 (_J00). Trmzakcie do 

yj gO' *nanc a nlenotowane: 6 proc. obligacje m, War 
'»wy 6 emisia 57.50, 8 rroc. diltani>w-<!<i Sa 50 

/ i e ^7-86.75, 7 proc. śląska ÓS 2 5 - 6 8 3 - 0 8 . J 5 . 
o w 111 7 proc, warszawska dolnrowa. odcinki po 500 
kieiinTOarów — 68, 
v\erdzj GIEŁDA ŁÓDZKA. 
rkułaCl Na wczorajszem zebraniu giełdowem w Ło-
t c \ nOJ1' notowano: dolary 5.325 — 5.32, pożyczka bu-
.x. . i_.«T w lana 41.50—41.00, dolarówka 52.50 — 52.00, 

roku 1*>34 do blisko 4 tysięcy, które za 
trudniaja ca. 25.000 robotników. Towa­
ry wyprodukowane przez przemysł w 
r. 19.-?4 miały wartość około 5 milionów 
funtów, a w ic : podobnie lak w r. \9V> 
przekrajx;'lv wartość produkcji rolni­
czej o około 25 prec, 

Zaznaci^ć jednak należy, że tak 
prodnkcja przemysłowa. Jakoteż i rolni­
cza. za'edwie w drobnej części pokryły 
zapotrzebowanie rynku wewnętrznego, 

ćwierć miliona duna- jTem się też tłumaczy, że przy poważ­
nym wzroście ludności Palestvny, mi­
mo zwiększenia produkcii rodzinnej, 
wzrósł poważnie Import, slenaiac w r. 
1934 kwoty 15,5 miljn. iuntów palestyń­
skich, co oznacza wzrost o milion fun­
tów w stosunku do roku 1933. Równo­
cześnie wzrósł „też nieznacznie eksport, 
wynosił on bowiem w r. 1934 orzcszlo 
4 miljony wobec 3,6 miljn. funtów pale­
styńskich w roku 1«'33. 

— do Arabów. Ogólna produkcja cy­
trusowa W Palestynie wyniosła w ro­
ku ubiegłym około 8 milionów skrzyń. 
Udział eksportu owoców cytrusowych 
w ogólnym eks]> i "ie Palestvnv wr.rósl 
w roku ubiegłym do 70 proc. 

Równolegle z tem rozwija się prze-

itulatflWyc,,!,,, inwestycyjna 109.50—109.00, poiycz-
rzemy * stabilizacyjna 60.50—60.00, Bank Polski 91.75 
ticmi I "'1-25 — Sytuacja wyczekująca. 

iU I". J ŁÓDZKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Z 4..!?' Y c z o r ł ' s z < : r a f e b r a n i u Jfftjtl *}VSZi wyroby niemieckie, które zalewają ryn-

°6iowo-lowarowe] notowano; żyto 13.50 — 13 75, . . ' 
Panica 19.50-19.75, jęczmień przemiałowy 14.50 ki obce dzięki stosowanemu w najszer-
H5.00 jęczmień browarowy 15.50—16.50, owies szej skali dumpingowi, wyroby metalo-
^lolity 16.75—17.25, owies zbierany 16.50— i W R t T ,a«7'vnv. narrprlria o b u w i e . a r ł v -

,'*75. mąka żytnia I gat. 21.00-22.00, mąka żyt 
CkteT,' H gat. 22.00—23.00. mąka pszenna 31.50-

ElispiPSla orzemysłu niemieckiego 
n a r y n k u p o l s k i m . — O b a w a s f er g o s p o d a r c z y c h przed 

s k u t k a m i t r a k t a t u p o l s k o - n i e m i e c k i e g o 
Wobec spodziewanego podpisania w Sfery te wskazują, że należy dbać o 

najbliższych dniach układu handlowego pewną równowagę we wzajemnych obro 
pomiędzy Polską a Niemcami, sfery go- tach polsko-niemieckich. Równowaga 
spodarcze zwracają uwagę na fakt, że ta naruszona iest przez fakt, że Niemcy 
w niedługim czasie należy się liczyć ze wywożą do Polski wyroby gotowe, za-
wzmożoną ekspansją niemieckiej produk wierające maksymalną ilość pracy ludz-
cji orzemysłowej na rynku polskim. kiej, natomiast Polska wywozi do Nie-

Wchodzą tu głównie w grę gotowe młec przeważnie surowce, a w ograni 
czonym dość stosunku półfabrykaty, za-
wieraiące zresztą niewielką ilość pracy 
ludzkiei. 

Otóż zachowania tej równowagi do­
magają Siię polskie sfery gospodarcze, 

we, maszyny, narzędzia, obuwie, arty 
kułv włókiennicze i t. d. 

•50, olręby żytnie 7.75-8.00, 'otręby pszennej W szczególności polskie sfery han-''wskazując na -fakt, że w tym kierunku 
8.25, otręby pszenne grube 8.00—8,25, rze- dlowe zaniepokojone są faktem uzyska- " 
2.00-43.00, makuch lniany 16.50-17.50 ma- n i a Niemcy poważnego kontyngen 

- rzepakowy 14.50—15.50, śrut soya 21.50,1 , f_ . . , , . , . _ 
Siniaki jadalne 3 75-4.25, mak niebieski 48.00. t u obuwia, które będzie mogło być W W O 

żone do Polski. 

Prze 
przeiW 
okrs 

ie. ' toÓToo. 
wi-^*', NOTOWANIA BAWEŁNY. 

NOWY JORK. Loco 11.30 październik 10.98! 
''1 00, listopad 10.95, grudzień 10.92-10.95, sty-! 

„-'A 10,96, luty 10.99, marzec 11.02—11.04, kwie-j 
ff* 11.05, maj 11.09-11,10, czerwiec 11.10,1 

Pl*e 11.12. 
u N O W Y ORLEAN LOCO 11.15 październik! 
.".»7—11 nn dr„d»!»* m R R _ i o . 9 0 , styczeń 10.93, : 

ec 11.07 

Rada Traktatowa, istniejąca przy samo 
rządzie gospodarczym powinna przeja­
wiać większą niż dotychczas aktywność 

rówfl| 
w sierfl 
1934 1 

fłókieflj 
wyn!?«!k', 

W 0 6 « I V , C jo.98, maj 11.04, lipi< 
R* <. LIVERPOOL. L O C 

jy°pad 6.17, grudzień 6.16, 
i _ t,vłlw*' marzec 6.18, kwiecień 6.18, maj 6.19, czer 
xy "Jjnje 6.18, lipiec 6.18, sierpień 6 14, wrzesień i 
r p r « l « l paidziernilt 6.05. 

v*l. tr.iPRKA T — «A7 październik 8.26, listo 

K r o n i k a r a d i o w a 

• • rl iTC , u ' ' 0 , maj n.uł, lipiec ii.uł J 
mcsift^iy LIVERPOOL. i Loco 6 53, październik 6.25,1 

słyczeń 6.15. luty 

oc. 
p o r o b i , EGIPSKA 

T| 8 
8.09. październik 8.09. 

styczeń 8,17, marzec 8 11, maj 8'J°, 

dzą 
przed' 

i parl* 
znm 

ego. • 
•iem 
ceryĄ 
przed-

E? 8.29, 
V 8.09. , 
j . UPPER. Loco 7.34, p a ź d z i e r n i k 6.89 l i s t o p a d 
(??' styczeń 6.85. m a r z e c 6 86, ma j 6.85, l ip iec 
^ • P a ź d z i e r n i k 6.85. 
|j,BREMA. Loco 13.54, grudzień 12,20, styczeń 

'7 marzne 12.36, maj 12 4 l 
l ( v UF.KSANDRJA. Sakkcloridlsi l i s t o p a d 14.16, 

'e*«ń 14.17. m a r z e c 14.23, 

ROZMOWA Z ROBOTNIKIEM O TEATRZE 
W dalszym ciągu rozmów, prowadzonych 

z robotnikami przed mikrofonem rozgłośni łódz­
kiej Polskiego Radja usłyszymy pogawędkę o 
teatrze. Chodzi tutaj o wysondowanie opinji , ja­
ki repertuar najbardziej odpowiadałby robotni­
kowi i jak powinny być zorganizowane przed­
stawienia, ażeby uprzystępnić robotnikowi od-

iedzanie teatru. Rozmowa ta przeprowadzona 
I zostanie w niedzielę, dnia 6-go października 

o godzinie 12.03, 

|„, Ashmounii październik 11.77, grudzień 11.70, 
^ U.75, kwiecień 11 83. 

*0NER — SENSACJĄ W „TABARINLE''. 
V c^zie dziś spędzimy wieczór? Oczywista 

• h\>F j» * k , r ' n ' e " , gdyż tylko w tym lokalu można 
t iK \L n ł P r i , wdę dobrze zabawić i zapomnieć o co-

a r t y P «nnych troskach i kłopotach. 
I > J»k rewelacyjnego programu, jak obecny, 

fCCO tH '1^^'n ie" jeszcze nie było. 
• *nfl' klifc""1"0)'*- ściągającą codziennie tłumy pu-
'"WOZi or^oścl, są występy wiedeńczyka Ronera, 
Zas S, k^f^itatora, zdumiewającego swemi islucz-
opłaC*1' pkarclanemi, 

P S % • a n i m występują talcie sławy, jak: naj-
( t»iyn'*isza tancerka Lucy Dores. węgierska tan-

'"Jiłi ekscentryczna Angolo, doskonały duet 
Mich tancerzy Nadlnes Tania Tanyja i in. 

'^"'borowa orkiestra Weinrota gra najnowsze 
v,'rY muzyczne. 

. . 1 f t } , , 1 ' * o godz, 5.15 fajf z pełnym programem 
/ ( i Pi U ^sj^znym, a wieczorem dancing. 

i ROZMOWA Z MAŁEMI RADJOSŁUCHACZAMI 
W poniedziałek każdego tygodnia rozgłośnia 

łódzka P. R. nadaje audycje dla radjoslucbaczą-
tek łódzkich. Są to opowiadania bajki, repor­
taże i t, d. Pierwszy poniedziałek każdego mie­
siąca przeznaczony jest na rozmowę z radjosłu-
chnezątkami. Najbliższa skrzynka dla dzieci, w 
której omówiona zostanie korespondencja naj­
młodszych radiosłuchaczy, wygłoszona zostanie 
w poniedziałek, 7-go października o godzinie 
13-ej min. 30. 

„MY KOBIETY". 
W ramach łódzkich Minut Literackich, które 

wygłaszane są w każdy wtorek o god.z. 22.45 
rozgłośnia łódzka P. R. nadaje w dniu 8 paź­
dziernika wyjątek z powieści Lucyny Kempiń­
skiej, łodzianki p. t. , My kobiety", 

„My kobiety" to romans, który ukazał się 

°/o. 
>staje 
mnso* 
sklej; 

na półkach księgarskich w ostatnim miesiącu 
nakładem księgarni Hoesicka. 

P O S T U L A T Y ROBOTNICZEJ ŁODZI. 
W środę, dnia 9-go października rozgłośnia 

łódzka P. R. nadaje odczyt Wł. Hertza p. t. „Po­
stulaty robotniczej Łodzi", W odczycie tym 
omówione zostaną zasadnicze kwestje. które naj­
silniej w obecnej chwili interesują świat robot­
niczy. Odczyt ten ze względu na doić frapu­
jący temat niewątpliwie wzbudzi duże zaintere-. 
sowanie wśród szerokich sfer robotników łódz-1 n 0 . 
kich. \ _ 

Traktat handlowy 
Polski z Un{ą Południowo-

Afrykańską 
Donoszą z Londynu, że rząd Unji po-

łudniowo-afrykańskiei zamierza w naj­
bliższym czasie zawrzeć szereg nowych 
traktatów z państwami, które liie korzy­
stają w obrotach handlowych z Unją z 
klauzuli największego uprzywilejowania. 
Przedewszystkiem zawarte mają być no­
we umowy handlowe z Polska, z Cze-
choslowacja, Japonia i Indjamt. 

Przemysł japoński zarabia 
na wojnie włosko-ab i syńsk ie j 

Od połowy września na giełdach ja­
pońskich zaobserwować się daje silny 
ruch zwyżkowy, związany w pierwszym 
rzędzie z konfliktem włosko-abisyńskim 
Według opinji kół giełdowych, wojna 
wydatnie osłabi zdolności eksportowe 
przemysłu włoskiego. Skorzystulby na 
tem przedewszystkiem japoński prze­
mysł sztucznego jedwabiu, który mógN 
by całkowicie usunąć wyroby włoskie 
ze wschodniej Azji. 

Sfery gospodarcze Japonji pragną 
najgoręcej, ażeby Anglja. zamknęła ka­
nał Suezki. W tym wypadku żegluga ja­
pońska na Dalekim Wschodzie uzyska­
łaby stanowisko prawie monopołistycz-

Z sądu okręgowego 
W łódzkim okręgu sa.dowvm zeszły 

następujące ,?m!any personalne: 
Sędzia sądu okn.gowego. p. Marjan 

Thomas, niedawun ptzydzieIonv do Lo­
dzi z sądu okręgowego w Łomżv, otrzy, 
mai dekret p. miriiftrs sprawiedliwości, 
przenoszący go na własna prośbę do 
sądu okręgowego w Piotrkowie. 

W sądzie okręgcwym obieli urzę­
dowanie na stano* iskach sdziów okrę­
gowych: 

w I wydziale cywilnym o. Zygmunt 
Wyrzykowski, b. kierownik sadu grodź 
kiego v; Brzezinach, a w IV wydziale 
karny MI p. Norbert Wierzbicki, dotych­
czasowy sędzia sądu okreeowego w 
Sosnowcu, i p. Stanisław Bork. sędzia 
śledczy do spraw rekwizycyj. 

Na stanowisko sędziego śledczego w 
Lodzi przeniesiony został p. Władysław 
Skórskl z rejonu śledczeeo w Płocku. 
Kierownictwo sądu grodzkiego w Brze­
zinach powierzone zostało p. sędziemu 
Wacławowi Skobierskiemu. W sądzie 
sjmdzkim w Łodzi objęli urzędowanie 
sędziowie p. Józefat Maliszewski, prze­
niesiony z sądu grodzkiego w Sierpcu, 
p. Albert Zaleski, przeniesiony z Gro­
dziska, oraz asesorzy sadowi o. Zygm. 
Skarżyński i p. Jan Gutkow«ki. przy­
dzieleni z sądu okręgowego w Warsza­
wie. 

P. Firmin Koźmiński mianowany zo­
stał biegłym sądowym z zakresu księ­
gowości handlowej. 

LECZENIE CHORÓB PRZEMIANY MATERJI 
WODAMI MINERALNEML 

Leczenie chorób przemiany materji znana 
, jest już od wieków. Od dawien dawna repu-
( tacja pewnych wód oparta jest o niezaprzeczal­

ne dowody masowo stwierdzonej ich skutecz­
ności. 

Przez dłuższy czas panowały w dziedzinie 
tej dość naiwne teorje tłumaczące sposób od­
działywania tych wód w rozmaitych formach 
nrtretyzmu. Oobenie ustalił się pogląd, że pod­
kład arlrelyczny iest w pierwszym rzędzie wy­
nikiem nieprawidłowego działania wątroby. Ku­
racja wodami mineralnemi, oddziaływuinc na 
przyczynę — upośledzenie funkcji wątroby — 
wywołuje głęboki odczyn u artretyków. 

Chorzy na dnę, 'przewlokły gościec stawo­
wy i kamicę nerkową przechodzą pod wpływem. 
wodv mineralne! kurację od podstaw. 

Regularna kuracja wodą ' Vlchy-Celestln»— '* 
naturalną przez 10 dni w miesiącu w ilości pól 
szklanki naczczo 1 przed każdym posiłkiem za­
bezpiecza przed nawrotem choroby. 

Zastępczo stosować można sól naturalną i 
tabletki (comprlmes) Vichy-Etat, dające łatwo 
roztwór o mineralizacji zbliżonej do wody na­
turalnej Vichy. 

KILKA SŁÓW O ZASTOSOWANIU WODY 
KOLOŃSKIEJ. 

Woda kolońska niezbędna jest każdej pani 
nietylko lako środek toaletowy, ale również ja­
ko środek orzeźwiający w różnych sytuacjach 
życiowych. 

Niema bodajże lepszego środka na złagodze­
nie bólu głowy i migreny, na uspokojenie ner­
wów lub orzeźwienie w cborobie i gorączce jak 
prawdziwa' woda kolońska ,,4711". Dodana do 
kąpieli lub wody do mycia podnosi giętkość i od­
porność organizmu Jest znakomita jako woda 
do golenia — przytem aromatyczna i antysep-
tyczna — orzeźwiająca i ożywcza. 

Do odświeżenia powietrza w pokoju chorego 
wystarczy nieco wody kolońskiej ,4711" rozla­
nej na spodeczku. Ochładza to powietrze i przy­
czynia się do lepszego samopoczucia chorego, 
które jest pierwszym krokiem do powrotu do 
zdrowia. 

W y j a ś n i e n i e 
W związku z procesem o nadużycia 

w Straży Ogniowej, wyjaśniamy, że sierż. 
Pahl nie był członkiem V oddziału stra­
ży ogniowej przy Zakładach Scheiblera 
i Grohmana, a pełnił służbę w I oddzielę 
straży, 

edwĄ 
lem Ą 
iznac2| 
ym Ą 
rika «jl 
ecz \%, 
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I DR. MED. LEKARZ - DENTYSTA DR. MED. 

, Q v n p n s n n F . KooeiowsKaJ. Schorr 
B E U I I W U B I POWRÓCIŁA. POWRÓCIŁ Z IWONICZA. 

Przyjmuje od -

fifeg Orzoprowadzlt się na ul. 

I o łrkowską 99 
tel. 223-70. 

i zł., WJ, 
stycb«»$ 
się o n 

yniku M 
49,2 # ™ 

Dr. m e d . 

14,91 f 
ivie l 5 ' 

pozy"'' 

.baichter 
o C 1 

Przyimuie od 9—3-ej 
G d a ń s k a 3 7 , t e l . 232-551 

od 4—7-ej w Lecznicy 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 teui 

Z IWONICZA. 
3 1 pół — 6-ei 

Gdańska 11, 
tel. 226-85. 

budwih F A L K TREPMAN 
C h o r o b y skórne 
i weneryczne 

N a W r O t ? tel. 128-07J 
od 10—12 i 5 - 7 - e l . 

specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych, moczoplclowych, 

Z a w a d z k a 6 ' r 'i,S«gl» 
8 - 1 2 , 2—1. 6—9 wiecz. 

W niedziele I święta od 8—1 pp. 

DR. MED. 

Al. Kopciowski 
POWRÓCIŁ 

G d a ń s k a 3 7 
tel. 232-55 

przyjmuje od 7 - 8 - e j wlec*. 

LEKARZ - DENTYSTA 

przyjmuje od 10—1 I od 6—8 po poL 

P i o t r k o w s k a 5 1 
t e l e f . 1 2 1 - 2 3 

GABINET FIZYKALNEJ TERAPJI 

D - r a S . H g g l N B t l C H A 
został przeniesiony z ul. Pomorski:) 
10 na U L CEGIELNIANA 15. front I 
piętro telef 147-67. — Wykonywuie 
się leczenie lampą kwarcową, solu-
xem, diatermią, gaiwanizacją, kąpiela­
mi elektrycznemi, minlmem, infrarouge 
inhalatorami i t. d. — Wypożyczenie 
do domu lamp kwarcowych oraz 
wszelkich aparatów elktro-medycz-
nych. — Gabinet czynny od 10-eJ ra­
no do 8 wieczór. 30—2 

„ C z y s t o ś ć " 
przyjmuje cyk.inowanie. drutowanie, 
froterowanie o u z j»rzatai)'- biur. po, 
'-ci Czyszczenie szyb 

Piotrkowska «4. telelon 167.45 
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DZIŚ otwarc ie C U K I E R N I ! 
litóra obfitować będzie 
w znane ze swe) dobroci 

przedniej jakości 
wyroby cukiernicze 

firmy 

Józef Piątkowski 
P r z y u l . P i o t r k o w s k i e j 2 7 1] 
pod firmą „ T O M A S Z " 

Wyśmienita czarna kawa. Wielka ilość czasopi'1 
— Rendez-uous eleg. świata 

WYCIECZKI DO P A L E S T Y N Y Organi 
I M . Polsko- Palestyńska Izba Handlowa! 

Oddział w Łodzi P i o t r k o w s k a 113 
ZAWIADOMIENIE. 

Niniejszem podajemy do wia 
domoścl naszej Szan. Klienteli, 
iż dia zapobiegania ewentualnym 
nieporozumieniom nie' b_d?ieniy 
więcej posługiwali się znakiem 
towarowym „Na - Ba" na na­
szych wyrobach. Nasz znak to­
warowy brzmi obecnie „Naba-
te.x". 

BRACIA NAFT ALI 
Lódź. 

ZAWIADOMIENIE 
Niniejszem podajemy do wia­

domości naszych P. T. Odbiór 
ców, że tylko firmie nasze) 
przysługuje prawo używania za­
rejestrowanego w Urzędzie Pa 
tentowym R. P. znaku ochron-
nego „Ka-Ba" i ostrzegamy 
przed używaniem znaku brzmie­
niem swojem zbliżonego do na­
szego znaku towarowego „Ka-
Ba" ze względu na możliwość 
wprowadzenia w błąd naszych 
P. T. Odbiorców. 

KAROL BACHRACH 
„Ka-Ba" 
Bielsko. 

' D 1 U I S K 0 . 

n n n n D d D n n n n n n n D D a n n D n n n n D n n r n n n n n n a n n n n a D n n a a n n o n o f 

Roczny 

czarny 
p r z y S z k o l e P r z e m y s ł o w e j T o w . S z e r z 
O ś w i a t y I W i e d z y T e c h n . w ś r ó d Ż y d ó w 

w Ł o d z i . P o m o r s k a 4 6 I 4 8 

Zapisy w poniedz., wtorki środy i czwartki 
od godz. 7-ej do 9-ej przyjmuje kancelarja kursu, 
Pomorska 46I48. tel. 163-80 

• 
a a n c n n n a D n a n D D D a a n n D n n D n D D a a D n n a n o a a i ' . i : i i . T i r j n a r j a a a a n a 

A C e n t r a l n a l e c z n i c a z ę b ó w 
PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W ŁODZI 

przy ul. Piotrkowskiej Nr. 164, tel. 127-83 
Przyjmuje: od 9 r. do 8 wlecz, w niedziele i święta od 10—1-ej. 
Własne laboratorium zębów sztucznych- Rentgen-
Ceny znacznlo zniżono. Lek.-dent. ŻADZIEWICZ. 

O D D Z I A Ł W Ł O D Z I 

ulica Piotrkowska Nr. 1 1 3 
organizuje k u i s j ęzyka 

hebrajskiego i angielskiego 
I n f o r m a c j e i z a p i s y w l o k a l u i z b y 
xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx> 

Bez forsy n i e m a r a d o ś c i 
Bez ,.0 LLA" n i e m a p e w n o ś c i ! 

k o i 

Do akt Nr. Km- 1525/35 r 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi rew. 6-go STEFAN GÓRSKI, za 
mieszkały w Łodzi, Dowborczyków 
Nr. 26 na zasadzie art. 602 K. P. C. 
ogłasza, że w dniu 15 października 
1935 r. o godz. 11—13 w Łodzi, przy 
ul. Piotrkowskiej 22 odbędzie się pu­
bliczna licytacja ruchomości a miano­
wicie: 4 sztuki materiału wełnianego, 
pięć sztuk materiału wełnianego, 
sztuk materiału podszewkowego, 10 
sztuk materiału jedwabnego oszaco 
wanych na łączną sumę zl. 705 gr. 50 
które można oglądać w dniu iicytacj. 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź, dn. 25 września 1935 r. 
Komornik: (—) STEFAN GÓRSKI 
Sprawa Izaaka Czernika p-ko D. L 

Jerozolimskiemu. 

j ^ K u , 

B Ó L A C H 
G Ł O W Y 

STOSUJE SIĘ PROSZKI 

CZÓŁKA" 
HAB.FARMACEULV.aNE .POLIABOR' WARSZAWA 

. . 4 

ŁÓDZ, Narutowicza 6, m. 6 
Tel. 151-72. 

Wykonywa zabiegi w zakr"* 
pielęgniarstwa wchodzące: Z A ­
strzyki, bańki, pijawki i opatrunki 
chirurgiczne. 

b r R e i c h u 
S p e c j a l i s t a c h o r ó b 

skórnych, wenerycznych 
i s e k s u a l n y c h 

Południowa 28. Tel. 201-93 
przyjmuje od 8—11 rano i od 5—8 
wlecz, w niedziele i święta od 9—1. 

ORYGINALNE PROSZKI 
I . M I G R E N O -

NERVOSIN BCEs; 

z KOGUTKIEM 
S A GRODKIEM 

K O J Ą C Y M 
* ZAJTOJOWANIE 

P O I . O O O . O O O z ł . 

!£,,?; KURT WYTRZYC 
Łódź, Piotrkowska Ml i 11-go Listo­

pada 37-a P. K. O. 68426. 
Losy I kl. 34 Loterji już do nabycia. 

Do akt Nr. Km. 1817/35 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi rew. 13-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Aleja 1-go Maja Nr. 34 na za­
sadzie art. 602 K. P. C. ogłasza, że 
w dniu 8 października 1935 r. o godz. 
13-ej w Łodzi, przy ul. Piotrkowskiej 
Nr. 69 odbędzie się publiczna licytacja 
ruchomości a mianowicie: 3 wdzonów 
kryształowych, 3-ch salaterek krysz­
tałowych, figurek marmurowych i bron 
zowych i t. p. oszacowanych na łącz­
ną sumę zł. 3060.—, które można oglą­
dać w dniu licytacji w miejscu sprze­
daży, w czasie wyżej oznaczonym-

Łódź, dn- 12 września 1935 r. 
Komornik: (—) ST. DULKOWSKI. 
Sprawa f- „Karlsbader Kristallglas-

fabriken A. G. Ludwig Moser i Sohne 
und Meyrs Neffe" p-ko Józefowi Stil­
lerowi. 

H.H5 .W. TTTL5C» 
Z N A M F A O R . 

B Ó L E G Ł O W Y 

B Ó L E Z Ę B Ó W 
G R Y P A / P R Z E Z I Ę B I E N I A 
B O L E •:•' A B T R E T Y C Z N E . 
5 T A W O W E , K O S T N E i T . P ; 

[ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PDOSŻKÓW! 

K O G U T E K 
S P R Z E D A J Ą A P T E K I 

K u p n o I s p r z e d a ż ^ 

W WILLI Ul. Wierzbowa 5, tel. 121-38 
do oddania od 1 października 4 poko 
jowe mieszkanie z wszelkiemi wygo 
darni, ciepłe, suche, słoneczne, uży 
walność ogrodu. 
SŁONECZNY pokój umeblowany z wy 
godami do odnajęcia, Narutowicza 45, 

15. 

WÓZKI dziecięce, wyżymaczki po 
cenach fabrycznych poleca M. Jacobi, 
Piotrkowska 107. sklep w podwórzu. 
TANIA SPRZEDAŻ nowoczesnych me 
bli za gotówkę i na dogodnych warun 
kacli. 6-go Sierpnia 2 w podwórzu-
PIANINA i fortepiany stroi, gruntow­
nie repejtije 1 odświeża Ceny -fltey5-
stępne. Wiadomość telefon 175-57 13 
ROŚLINY egzotyczne sprzedamy po 
cenach okazyjnie niskich. Oferty sub: 
..Palma" do administracji. 
DOM HANDLOWY w powiatowcin 
mieście na Pomorzu do sprzedania. 
Bliższe szczegóły i informacje A. Ho-
rowicz, Piotrków Tryb. ul. Narutowi-
cza 19. 1 '' 13 
MEBLE stołowe czarny dąb tanio do 
sprzedania, u -go Listopada 45 m. 7. 
OKAZYJNIE do sprzedania gramofon 
szafkowy z kompletem płyt mistrzów 
śpiewu... Citron, Al. I Maja 6. 

L o k a l e 

POSZUKUJĘ niekrępującego pokoju 
umeblowanego z używalnością pianina 
w centrum. Wymagana jest zgoda na 
psa. — Oferty do administracji sub: 

„ D . M.". 

O D ZARAZ, w lepszym domu 2 duże 
pokoje z kuchnią z wszelkiemi wygo-
daiui, Al. 1-go Maja Nr. 40 u dozorcy 
DUŻY frontowy P O K O I z kuchnią ga 
zową do wynajęcia, Narutowicza Nr. 
31, m. 8. 
POKÓJ umeblowany dla jednej osoby 
do wynajęcia, Piramowicza 4 m. 7. 
ELEGANCKI kawalerski pokój, wej­
ście niekrępujące, wszelkie wygody 
do wynajęcia, ul. Narutowicza 35 m. 
12. 

DROBNE ogłoszenia w „Republl. 
są najlepszym i najtańszym środki 
zetknięcia zainteresowanych str( 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub & 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie I 

Ł / I L L U I C I L . U I I C S / . 1 W U I I C 
pojedynczy pokól, 3) sprzedać nienj 
:homość lub rzecz, 4) kupić coś' 
wiek okazyjnie. 5) dostać posadę-

UCZNIA iub uczenice z lepsz. domu 
przyjmę z całodziennem utrzymaniem 
Troskliwa opieka. W intel. żyd. rodzi­
nie. Piotrkowska 120 m. 40. 9—10 r., 
3—5 pp. 
ŁADNY pokój do wynajęcia, może być 
dla małżeństwa z dzieckiem, w żyd 
rodz. Piotrkowska 120 m. 40, 9—10 
albo 3—5 pp. 
POKÓJ -umeblowany..słoneczny_ z_.nif 
krępującem wejściem na II p. oddam 
panu, Andrzeja 30, wejście z Gdań 
;kiej 97. pom. godz. 9—11 i 3—5 

DO WYNAJĘCIA pokój słoneczny przy 
inteligentnej rodzinie (izr.) z utrzyma-

iem lub bez — telefon i łazienka do 
dyspozycji. Zgłoszenia tel. 104-58 mię-

zy godz- 3—C. 

c: P o s a d y 

ZAJĘCIA jak subjektka sklepowa lub 
'nnego poszukuje maturzystka o dobrej 
prezencji. Oferty do Republiki pod 
Małe wynagrodzenie". 6 

A1IESZKANIA 1, 2 i 3 pokojowe oraz 
duży sklep z wszelkiemi wygodami. 
Gaz, elektryczność łazienka Czynsz 
niski. Park miejski pośród bloków. 
Wiadomość: Administracja Nierucho­
mości Z. U. S.< ul. Bednarska Nr. 24. 
Tel, 181-05, Dojazd tramwajami 4 i 11, 

FRYZJER męski potrzebny od zaraz, 
Zakład Fryzjerski, Frenkiel, Sienkie­
wicza Nr. 91. 

Or. MED. 

S. Kantor 
Spec]. CHOR- SKÓRNYCH 

I WENERYCZNYCH. 
PIOTRKOWSKA 9 0 

Telef. 129-45. 
Przyjmuje od 8—2 i od 6—9 wlecz, 
w niedziele i święta od 8—2 po pol. 

Sprzedawcy zdolnego 
obeznanego dobrze z klijentelą oraz 
branżą wełnianą i szmacianą 

POSZUKUJĘ. 

DO WYNAJĘCIA frontowe, 5-pokojo-
we słoneczne mieszkanie Komfortowe 
na IV piętrze, winda, centr. ogrzew., 
ciepła woda, Narutowicza 16. Wiado-
mość telef. 175-04 lub 150-12. 

POTRZEBNY anteniarz od zaraz 
Grimm i Kamieński, Łódź, Piotrkow­
ska 64. 

POKÓJ umeblowany z oddzielnem wej 
ściem i telefonem do wynajęcia. Wia-
domość: Wólczańska 62. m. 5. 

PRZYJMĘ parnie z dobremi referen­
cjami do 2-letn. chłopca. Zgłaszać się 
Gdańska 5/11. Hircneweig. 

POSZUKUJĘ pokoju umeblowanego z 
używalnością łazienki i telefonu, nie 
wyżej drugiego piętra, w czworoboku 
ulic: Główna, Nawrot, Piotrkowska, 
Targowa. — Oferty do „Republiki" 
pod „Pensja 1-go". 
4 POKOJE z wygodami, słoneczne, w 
nowym domu do odnajęcia od zaraz 
Wólczańska 23. 
KOMFORTOWE świeżo wyremontowa 
ne mieszk- 5 i 6 pokojowe, hol, cen­
tralne ogrzewanie, boler różne szafy, 
oraz 3 pokojowe z wszelkiemi wygo-

. darni do wynajęcia przy ul. Narutowi-
Oferty sub: „Dom Agenturowy" do cza obok Placu Dąbrowskiego, telefon 
administracji „Republiki". 153-55. 

WYKWALIFIKOWANA wychowaw­
czyni z pierwszorzędnemi referencjami 
poszukuje posady od zaraz. Łaskawe 
zgłoszenia sub: W. G. do administra 
ii Republiki-

.. . . . . . WOU.JŁŁLLB, U/ U U J I O B I ; U » ' J ^ I 
wyszukać pracownika — niecha.' P3 
da drobne ogłoszenie do ..Republiki 

JASNOWIDZĄCA Mira przyjechała, 
Warszawy, wystąpi kilka dni w Ł o d | 
Przepowiada zdumiewająco trafi 
przepowiednie swe opiera na jasno „ 
jdzeniu w kuli kryształowej oraz asWL 
logji, stawia horoskopy 100 proc. sprał 
dzalność, o czem świadczy wygra ł 
100.000 zł. i wielo innych. Przyjmij 

o! A 
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od 10 rano do 8 wieczór, Przejazd Woski 
m. 10 

JASNOWIDZA-Grafoioga Vapuro prif ! o t 

powiędnie to klucz Nowego Życia, f:8*' 
berło złote, to Nowa Era!! Zwracaja^ieg 
każdy dziękuje — wygrywa los. N%, 
deśiij datę urodzenia, kilka swoich wl( 

sów — złoty znaczkami na koszta p f j 
sylki. Kraków. Wielopole 3. 

ZNALEZIONO złotą branzoletkę, , 
pberania u mechanika w „Grand KinK 

L E N Z Y 

: N Y 

:czi 
[U 

cje: 
W 
mię 
. si. 

**rabi 
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[PRZYBLAKAL się piesek P O K O J O A L U 
koloru bronzowego z obciętym o # , \ 
kiem i uszami. Odebrać można Z E L ' n i n 

lagrodzenlem: Pliszkę, ul. P i e k a r ^ M J Ć 
I K Z Z_ ~J%i 

PRZYBLAKAL się pies czarny podpjl 
lany, obcięte uszy 1 ogon, Śródmiejsf] 
142, Lewandowski. 

W 

ZGINAŁ kwit elektrowni Nr. 33809, 
dn. 9/XII-1925 r. na kaucię za z). 10.J „ 
na nazw- Hersz Herszenberg, NoWitu i 
miejska 24. 

ZAGINAŁ kwit kaucyjny E l e k t r o -
Łódzkiej za Nr. 70579 na zł. 20.— i <| 
19/V.1931 r. Bronisław Ncugebaul 
Wólczańska 222. 

Nauka i wychowanie 

KOREPETYCYJ w zakresie 8-1*1 
klas tanio- 'tziela absolwentka girni*1 

zjum państwowego. Łaskawe zgłos^ 
nia do „Republiki" pod „Tanio", 

Lekcje francuskiego 

TECHNIK dentystyczny z pierwszo­
rzędnie urządzonym gabinetem poszu­
kuje młodej lekarki - dentystki. Zgło­
szenia osobiste sobota i niedziela 10— 
13 Sendlowski, Pomorska 29 m. 20. 

c 

(pojedynczo i w grupach) 
HENRYKA GL1KSMAN 

Tel. 136-67. 

S I R 
» N Ą , 

N ^ ° 

JĘZYKÓW ANGIELSKIEGO, fM' i?Vly 
CUSKIEGO - gruntownie udzielał* ' W , 
gramatyka, literatura, konwersacji \ o t 

handlowa korespondecja. Tel. 174-*' 1\ 7 I 
od godziny 9 do 11 rano. . 

ANGIELSKIEGO konwersacji I lltert %ó{ 
rury udziela rutynowany n a u c z y -
Ul. Zawadzka nr. 21 m. 8a. front. * 
dziennie zastać od godz. 4—8 po D 

R o z m a i t e 

ZAMIENIAM stare odbiorniki bateryjne.OTWOCK pogranicze Śródborowa 
i sieciowe za małą dopłatą na nowo- pięknym dwumorgowym lesie • o d i 
czesne, wszelkie reperacje i ładowanie montowanej i rozszerzone] willi ko1" 
akumulatorów od 50 gr. „SELEKTOR"|fortowe pokoje - wykwintne utr« 
Piotrkowska 17 (w podwórzu) telefon manie dietetyczne ściśle podług pr*f 

264-01. Warsztat reperacyjny na miej-pisu lekarzy. Willa Romanówka, SW» 
s c u - ga 6, róg Słonecznej. Telef. 276.' 

R e d a k c j a I Admin is t rac ja , P i o t r k o w s k a 49. — Godz iny p r z y j ę ć Redakc j i od godz . 17 do 19. — T e l e l o n v : AdmlnUt rac i a - l żz .w p ^ . w . . c ^ , . ) , . . . . D . , , „ 
dziai miejski: 133-23: dział gospodarczy: 136-56; dział sportowy: 136-44; sekretar]at nocny 136-43. T f a S - " s O - 8 0 Ł o P K 0 n l S & S ^ ^ 

PRENUMERATA 
„REPUBLIKI" 

w Łodzi zt. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztowa 
w Polsce zl. 5.—. „Republika - i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl. 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po' 70 mm. Słrona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczaine 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie l - zl. 2 za wiersz mm- Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 2 5 . - . Drobne za słowo 15 gr. najmnie) 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmnie] zl. 1.20. Opisowe W tekście redakcj,-
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe­
laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracla nie odpowiada. — 

Słuszne reklamacje będa uwzględniane, 
o ile wniesione będą najpóźniej w ciągu 
tygodnia od ukazania sie pierwszego 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazaniu 
się drpgiego z rzędu ogłoszenia te] sa­
me] treści co pierwsze- — Omyłki, które 
zasadniczo nie zmieniają treści ogłosze­
nia nie upowużniaia do żądania zwrotu 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 

Z * w y d a w c e s W y d a w n . B R e p u $ i ł t a " . S p . i ogr. odp . W a c ł a w . SmółsfcL ~ R e d a k t o r odp . W a c ł a w Smólsk l . D r u k . R e p u b l i k i " w Łodzi . Piotrkowska 49 i 6C 

N E I * 

d * i ś a 

s t r a c i 

' • [ D N O 
C « Y N 

QU2 

http://HAB.FARMACEULV.aNE
http://iJiu.yv.il

